-r Tw a wers 


Rok 96. 


Wychodzi eodziennie o godzinie 5. po południu 
Z wyjątziem dni poświątecznych, 

Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 10 hal., 
Poezią 16 hal. — Biura Redakeyi i Administracyi 
ulica Qzarnieckiego l. 12. — Kkspedycya miejscowa 
w Agencyi dzienników St. Sokołowskiego, Pasaż 
Wausmauna 1. 9. — Listy należy frankować. 


Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakcyi nr. 88. 


OR ORG CAIRO RAY 


LAPŁOSZENIE DO PRZEDPŁATY| cz 


Przedpłata na »Gazetę Lwowską « 


wynosi: 
W miejscu: 
półrocznie (od 1 lipca do 31 
Kupiec) c . SARI 
ćwierćrocznie (od 1 lipca do 30 
oo... .. . 
mi;sięcznie (od 1 do końca każ- 
dego miesiąca) 


Zamiejscowa: 


półrocznie „Pe IGJG= "R 
ćwierćrocznie .. .. SK—h 
mesięcznie . . . . . 2K50Ł 


PrenumeratoroWie roczni lub pół- 
rozni, (którzy prenumerują od 1 


stycznia do końca grudnia lub do koń- 


wynosi rocznie 32 K, półrocznie 16 K, kwartalnie 8 K, 
roeznie 24 K, półrocznie 12 K, kwartalnie 6 K, 
W Niemczech 3 K 20 h miesięcznie. We 


Prennmarata Z przesyłką pocztów 
miesiecznie 2 K % b. — W miejscu: 
miesięcznie 3E — Prenumerata zagraniczna: 


wszystkich innych państwach 3 K 80 h miesięcznie. 


: „Przewodnik n 
1 półraczni gbononei bezp 


aukowy i literacki“, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej“, otrzymają cato- 
fatnie, jednakże ci tylko, którzy preamnerują od 1. stycznia do konca czerwca 
óćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 1 K 50 h, drudzy 69 h. 


2 JE 


lub od 1. linca do końca grudnia, 
A n any osobno kosztuje 8 K. 


»Przewodnikć prenumerow 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal. 
kilkorazowe po 13 hal. od miejsea i wiersza miara 
petitowa, ogłoszenia zaś tabeluryezne i liczbowe 
po 20 hal. od jednego wiersza miary petitowej. 

Ogłoszenia osób I zakładów prywatnych przyj- 
muje wylacznie Agencya dzienników Sokolowskiegu 
we Lwowie Pasaż Hausmanna 1. 9. i w biurze 
Ludwika Plobna ulica Karola Ludwika |. 93 we 
Wraneyi w Paryżu wyłącznie Agoncyn pana Adama 
38 Rue de Varenne. 


pŚć URZĘDOWA. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 


czył Najwyższem postanowieniem z dnia 11 
*. nadać najmiłościwiej tajnemu 


czerwca b. r. à : 
radey i gubernatorowi austro - wegierskiego 


12 K| Banku, dr. Leonowi Bilińskiemu, wielką 


wstęgę orderu Leopolda Z uwolnieniem od 


6 K | taksy. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA. 


Lwów, 18 czerwca. 


Delegacye. 


C+ Czerwca), otrzymają »Przewodnik | Komisya budżetowa Delegacyi austrya- 


waukowo literacki«, dodatek miesięczny 
"o »(razety Lwowskiej« bez płatnie; 


ćwierćroczni zaś 


i miesięczni za do- 
płalą, a to: 


<wierćroczni. . 1 K 50% 

! miesięczni .— K60% 

» Przewodnik« prenumerowany o0so- 
bno.. kosztuje: 

Goce . 4... 8K 

Bórocznie . .. . 4K 

ćwierćrocznie 2K 


W celu ustalenia nakładu prosimy 
0 wczesne nadsyłanie prenumeraty. 


ANATOL KRZYŻANOWSKI. 


U PROGU NOWEGO ZYCIA 


POWIEŚĆ WSPÓŁCZESNA. 


(Ciąg dalszy). 


a 


Tym razem nie chodziło już o dygmi- 
tarza, leez o dawnego kolege, któremu Lipo- 
wiecki załatwiał i ułatwiał niejednokrotnie 


interesy w Banku przemysłowym. Śmiało też — Ba, kiedy muszę się dzielić docho- 
zapukał do drzwi gabinetu. dami z małoletnią siostrą żony — mówił z 
Pan Fryderyk Frischman który na | nieukrywanym żalem. — Opieka pilnuje ra- 

» chunków. Potem przyjdzie szwagier; trzeba 


własnym chlebie rozrósł się, przytył i nawet 
przyłysiał, ujrzawszy przybyłego, powstał, 
przyjmująć 50 żywo a serdecznie. Po pierw- 
szych zas frazesach, zawołał: 

— lo bardzo poezeiwie z twojej strony, 
Stachu, że nareszcie przyszło ci na myśl 
odwiedzić mnie raz, na moich własnych 
śmieciach. Kilka lat upływa, odkąd jestem 
ożeniony, R do tej pory Żadnego z towarzy- 
szów ławy szkolnej nie mogłem powitać u 
siebie. 

— Czekaj — dodał, spojrzawszy na Ze- 
garek — dochodzi dwunasta; świstawka więć 
zwolni zaraz robotników na obiad. Otóż, 
chciałbym wpierw oprowadzić cię po fabryce 
i pokazać nasze zakłady w pełnym ruchu. 
Chcesz, chodźmy zaraz. 

Widząc, że mu to zrobi przyj 
Lipowiecki zgodził się ochotnie. © [ 

Wędrówka trwała przeszło pół godziny. 


emność, 


ckiej. 
Komisya ta obradowała dnia 16 b. m. 
budżetem marynarki. 
Wielka batalia morska Rossyi z Japo- 
nią obudziła we wszystkich państwach, ma- 
jących dostęp do morza, chęć spożytkowania 
doświadczeń w owej wojnie osiągniętych co 
do budowy okrętów i systemu obrony na 
morzu. 

Nie chea oczywiście i Austro-Węgry 
pozostać pod tym względem w tyle za inne- 
mi państwami, admirał zaś hr. Monte- 
cuecoli korzystając ze zwróconych doń za- 
pytań hr. Clam-Martinitza, złożył wobec 
Dełegacyi wyczerpujące wyjaśnienia. Admi- 
rał wskazał na to, że ruchowi mającemu na 
celu spożytkowanie doświadczeń wojny mor- 
skiej rossyjsko-japońskiej, dala początek An- 
glia, która zaraz po bitwie pod Portem Ar- 
tura (10 sierpnia 1904) przystąpiła do bu- 


nad 


dowy olbrzymiego pancernika „Dreadnought“ 
o pojemności przeszło 18.000 tonn. T% samą 
drogą poszły niebawem inne mocarstwa mor- 
skie: Francya, Niemey, Stany Zjednoczone — 
a po wojnie także Japonia. Wszystkie one 
budują lub maja wybudować pancerniki o 
pojemności 18—20.000 tonn. Zwiększona tak 
znacznie pojemność nowych pancerników ma 
na cela wprowadzenie wewnętrznego także 
pancerza (dotychczas oslaniano je pancerzem 
jedynie z zewnątrz), a to celem ochrony od 
druzgocących zamachów min podwodnych. 
Oprócz tego starają się państwa morskie 
wzmocnić swą flotę blyskawicznymi krążo- 
wnikami o pojemności 8 —3.600 tonn, a wiel- 
kiej natomiast ehyżości. 

Co do torpedów, to pod wrażeniem 
pierwszych sukcesów Japonii na morzu prze- 
ceniano ich doniosłość Dalszy przebieg 
wojny sprostował te mylne wyobrażenia. 
Niemniej jednak dalsza budowa torpedów 
jest w dzisiejszym stanie rzeczy nieodzowna. 
Na uwagę zasługuje wprowadzony w nich 
jako nowość motor turbinowy, przy pomocy 
którego osiągnąć można chyżość aż 36 wę- 
złów na godzinę. W budowie łodzi podwo- 
dnych początek wyszedł od Francji. Anglia 
początkowo poszla tylko niechetnie za jej 
przykładem. Lodzie podwodne odegrają nie- 
zawodnie wielką rolę w przyszłości, jako 
nowy a dzielny środek lokalnej ochrony wy- 
brzeży. 

W Austro- Węgrzech nabyły Stabili- 
mento tecnico i fabryki Skody patent na tur- 
biny. Jakoż motor ten znajdzie zastosowa- 
nie w budowie krążowników błyskawiez- 
nych. 

Przyszła flota wojenna, o ile odpowie- 
dzieć ma zadaniu, składać się musi z wiel- 
kich pancerników (14 do 20 tysięcy tonn 
pojemności), z mniejszych pancerników (10 
do 16 tysięcy tonn pojemności) i krążowni- 
ków błyskawicznych (3000 do 3600 tonn 
pojemności), nadto zaś z flotyli torpedowców 
i kontrtorpedoweów. wreszele z łodzi pod- 
wodnych. (o do tych ostatnich zauważa 
admiral Montecuccoli, że marynarka austro- 
węgierska ma już gotowe plany łodzi pod- 
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„ _ Frycek, jax go w szkołach nazywali, 
nie darował gościowi ani jednego szczegółu. 
Z dumą, która tryskała nie tylko ze słów, lecz 
Z każdego ruchu i spojrzenia, oprowadzał go 
od strychów do suteren, od pawilonu ma- 
szyn parowych i kotłów, do poruszanych ich 
siłą wielkich warstatów tkackich, od składów 
gotowego towaru, do mieszkań dla ubogich 
robotników. Wszędzie zwracał uwagę: ład, 
porządek i zamożność, dużymi kapitałami 
stworzone. 


Fryek > to jest teść mój — mówił 
rycek — włożył w zakłady te wszystko co 
posiadał 1 pracę całego życia. Fabryka była 
jego chlubą „1 dumą, jego bożyszczem. Po- 
stawił ją też na stopie ostatnich wymagań 
nauki, do przemysłu zastosowanej. 

— I piękną pozostawił ci spuściznę. 


go będzie przypuścić do spółki, albo splacić. 
Ulepszenia też wymagają nakładów.... 

Zdziwiony goryczą, brzmiącą w jego 
głosie, Lipowiecki rozejrzał się dokoła. Opn- 
ściwszy gmachy fabryczne, przechodzili wła- 
śnie przez ich biura, w których cały szereg 
urzędników pracował, pochylony nad biur- 
kamı. 

— Sądzę — odparł — iż fortuna twoja 
i tak jest dostatecznie ugruntowana. Skarżyć 
się chyba nie możesz. 

„ Fłuste oblicze Fryeka rozpromieniło sie 
lubością. a 

— No, źle nie jest; 
przyznał. — Ale 


boli“, 


żle nie jest — 
„od przybytku głowa nie 


— Bądząc po 
kredycie, jaki ł 


i tem eo widziałem i po 
masz zapewniony u nas, w 


kolegi. j 
współczuciem, lecz spostrzegł, ku wielkiemu 
zdumieniu, że Frycek wprost promienieje. 
Ta wiełka o kościstych rysach, pretensyo- 
nalnie wystrojona Niemka, była dla niego 
widocznie synonimem również dużego po- 
sagu, a dla swych butonów i pereł zapewne 
widoczną duma go przejmowała. 


ciebie z prośbą. 


twego i wielkiego izeni smi 
A 80 powodzenia, tem ; 
o. , tem śmielej 


błedu. 


Banku przemysłowym, fortuna twoja musi 
mieć dnzą i solidną podstawę. 

— Inaczej nie bylbym się ożenił — 
bąknął Frisebman. 

— Siedzieli już w gabinecie, przy biur- 


ku. Frycek ujat dużą fotografię, w kosztowne 
ramki oprawną i, stawiając przed gościem, 
objaśnił: 


— Oto moja żona. i | 
Tak; podstawa jego fortuny, o ile była 


brzydką, o tyle dużą i solidną, ciężką nawet. 


Zapanowało przykre milezenie. 
Lipowieckiemu żal się zrobiło dawnego 
Podniósł więc ku niemu oczy ze 


Korzystając z upojenia własną potega, 


bijącego z rysów możnego przemysłowca. 
Stanislaw postanowił odkryć cel swych od- 
wiedzin. | 


— rooi rye k 1 
Drogi Frycku, przychodzę dziś do 


Giesząc si ści 
'SZĄE Się ze Szrzęścia 


c. 


Frisehman zesztywniał odrazu. Przez 


uleng j í Fgy U i p ion 1 i 
pul p J%50 rysy przebiegł cień niepokoju: 
oDawiał się może ataku na kieszeń własna. 


Lipowieeki szybko wyprowadził go z 


— Dla powodów ściśle osobistych pra- 


gnę opuścić Bank przemysłowy. A że chciał- 
bym także założyć już własne ognisko, za- 
leży mi więc bardzo na znalezieniu dobrej 
posady. 


Gospodarz milczał. 


wodnych i przystąpi do ieh budowy, skoro 
tylko uchwalone zostaną na ten cel nad- 
zwyczajne kredyty. 

Na zapytanie del. Steinera oświad- 
cza admirał, że zarząd marynarki szczerze 
pragnie polepszenia doli robotników, zaję- 
tych w arsenałach, i prawdopodobnie już w 
budżecie r. 1907 zostanie wprowadzone pod- 
wyższenie ich wynagrodzenia o jakie 20 
procent. 

Projektowane torpedowce zbudowane 
zostaną Z sum nadzwyczajnym kredytem 
przyznanych w połowie w tryesteńskiem Sta- 
bilimento tecnico, w drugiej zaś połowie na 
Węgrzech, a mianowicie w bndujących się 
dokach węgierskiej firmy „Dannbins* w Bjece. 

Dla porównania sily morskiej Austro- 
Węgier z takąż siłą innych państw przyta- 
cza admirał Montecuccoli następujące cyfry: 
Flota wojenna Anglii mieści 1,900.000 tonn, 
Francyi 500.000, Niemiec 580.000, Stanów 
Zjednoczonych 700.000, Japonii 400.000, 
Włoch 840.000, Rossyi 375.000. Anstro-wę- 
gierska flota już po wliezeniu projektowa- 
nych nowych okrętów dojdzie de 148.900 
tonn pojemności. 

Z nadzwyczajnego kredytu 120 milj. 
nie będzie przedsiębrana bndowa wielkich 
nowych okrętów, prócz trzech już przyzwo- 
lonych. Pozatem uzupełniona zostanie tylko 
flota torpedowców i zbudowanych ma być 6 
łodzi podwodnych. 

Del. hr. Serenyi zapytuje, czy io 
ile nie uległo używanie mln podwodnych 
ograniczeniu na podstawie umów międzyna- 
rodowych. 

Del. dr. Kramarz pragnie dowiedzieć 
się, czy wobec ograniczonych środków 1mo- 
żliwe jest wogóle Austro-Węgroim na morzu 
dotrzymać kroku innym państwom i czy 
wobec tego wydatki na cele floty wojennej 
nie są bezcelowe. Wnosi też rezolncyę, do- 
imagającą się zarzneenia na koniec syste- 
mu refundowania, 

Del. dr. Tollinger zapytuje komen- 
danta marynarki w sprawie budowy nowego 
wojennego portu włoskiego naprzeciwko ta- 
kiegoż portu Austro-Węgier i w sprawie 
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— Czy wiec ty, Frycku, z twoją dzi- 
siejszą fortuna i wpływami w świecie prze- 
mysłowym, nie mógłbys dopomódz mi, sfo- 
wem polecającem do tych. którzy przy kie- 
rownietwie biur wlasnych, potrzebnją pracy 
fachowej, a uezeiwej i ludzi, na którychby 
jak na sobie sunych polegać »nogli. Znamy 
się przecież od pierwszej klasy, od lat chio- 
piecych, wiesz kim jestem i jakim jestem, 

Wielki przemysłowiec sztywniał coraz 
bardziej. 

— Zrób to dla mnie, mój Fryeku. 

— Bardzo mi przykro, — objaśni! 
wreszcie, — ale ja z Zasady nigdy nikoga 
nie rokomenduję i za nikogo nie ręcze. Na- 
leży — według mnie — unikać mieszania 
mra zj bo wywo ła Go 
zwyczaj. ` ZATO wywoluje tylko kwasy za- 

m . 
mae pom ted „ywa in 
starczy owo So miody człowiek, — Wy- 

Ay Bee polecające Z twej strony. 
nA F E može, ale widzisz, ja zasad raz 
powzię ych nie lamię. Zresztą, przyrzeklem 
i żonie mojej i nieboszezykowi teściowi, uni- 
kać wszelkich kwestyj, które nie Są ściśle 
z dobrem firmy naszej związane. Przykro mi 
bardzo odmawiać, ale proszę nie nalegaj 
1 nie mówmy o tem, 

Ta gruboskórność moralna tak obu- 
rzyła lipowieckiego, iż pożegnał lysiejącego 
z nadmiaru dostatków towarzysza, życząć mi 
dalszego, duchowego w nicli zatycia. 

Polożenie stawało się wszakże coraz 
trudniejszem. Opuszczenie Bankn okazało sie 
narazie niemożliwem; praca, wspólna z 0l- 
szańskim, coraz uciążliwszą i bardziej upo- 
karzającą. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


przewozu ciężkich dział przez Włochy via 
Antivari do Czarnogóry. 

Po krótkiej odpowiedzi hr. Montecue- 
eolego referował dr. Baernreither bu- 
dżet. W ordimarium zwiększyło się zapotrze- 
bowanie o 1.950.180 kor., głównie skutkiem 
zwiększenia czynnego stanu marynarki przez 
wprowadzenie większych okrętów o liczniej- 
szej załodze, jakoteż większego spotrzebowa- 
nia węglii amunicji, Esfraordinarium utrzy- 
mało się mniej więcej na tej samej co w r. 
z. wysokości (o 180 kor. mniej). Zawiera 
ono między innemiostatnią ratę na budowę 
pływającego stalowego doku, który już znaj- 
duje się w użyciu. Z preliminowanych nań 
4:5 milj. kor. zaoszezędzono 635.00: kor. 

Z zażądanego w r. 1904 kredytu nad- 
zwyczajnego 120,956.000 kor., przyzwolono 
na lata 1904 i 1905 sumę 75,176.000 kor., 
na rok 1906 zażądał zarząd marynarki 
26,800.000 koron, a na rok 1907 resztę 
19,480.000 koron. Zobowiązania jednakże w 
latach 1904 i 1905 wzrosły do wysokości 
88:7 milionów, t. zn. wynoszą o 10 milio- 
nów więcej niż było przyznane, ale wynika 
to ztąd, że zarząd marynarki otrzymał tylko 
połowę przyznanej kwoty, winę więc przy- 
pisać należy nieprawidłowemu funkcyonowa- 
niu parlamentu, 

Referent omawia następnie szczególo- 
wo kwestyę refundowania. Wśród delegatów 
panuje jednomyślne przekonanie, że trzeba 
zerwać z tym systemem i stawia rezolucyę 
domagającą się od e. ik. Rządu wspólnego. 
by w porozumieniu z Rządami obu połów 
Monarchii porzucił system refundowania, po- 
cząwszy już od budżetu na r. 190%. 

Poczem budżet marynarki bez zmiany 
przyjęto i uchwalono rezolucyę referenta. 

Następnie przyszedł pod obrady kre- 
dyt okupacyjny. 

Referent dr. Sustersie wskazał na 
przedłożony budżet krajów okupowanych. 
Budżet ten w porównaniu z r. poprz. jest o 
1,752.917 kor. mniej korzystny, ale tylko po- 
zornie, gdyż z r. 1906 TO a się oprocento- 
wywanie i amortyzacya krajowej pożyczki ko- 
lejowej z r. 1902, co zwiększyło wydatki w 
porównaniu r. poprz. o 3,439.828 kor. 

Del. Sylvester uskarża się na brak 
bezpośredniego połączenia Serajewa z Wie- 
dniem. Sprawa budowy linij kolejowych Sa- 
mac-Doboj i Arzano-Bugojno staje się wo- 
bec tego coraz aktualniejsza. Mowea zapy- 
tuje nadto, jak się ma rzecz z zamierzoną 
jakoby budową trajsktu na zatoce (attaro. 

W sprawie połączenia Sorajewa z cen- 
trum państwa zabierał głos także del. dr. 
Lecher. Mowca ten zapytywał, jak uregn- 
lowane zostaną stosunki celowe Bośnii i Her- 
cegowiny w razie zmiany stosunku pomię- 
dzy Austryą i Węgrami. 

Del. dr. Kramarz przyznaje, że Rząd 
krajowy ziem okupowanych coraz gorliwiej 
pracuje nad reformami wewnętrznemi. Pau- 
szalizacya dziesięcin n. p. zasługuje na zn 
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pełne uznanie — żąda jednak przyznania | Państwa, gdyż podwyżka ta kosztowałaby 


ziemiom okupowanym większych, niż dotad, 
swobód politycznych. 

Wspólny Minister skarbu br. Burian 
oświadcza, że nowe dechody niezawodnie u- 
suną deficyt, o którym już sprawozdawca 
wspomniał, że jest tylko pozorny. Gdyby je- 
dnak na Rząd krajowy włożono obowiązek 
budowy nowych linij kolejowych, o jakich 
mówili delegeci, budżet ziem okupowanych 
nie podołałby temu ciężarowi. Pożądanem 
byłoby więc, aby budowę tych linij, nieza- 
wodnie potrzebnych, wykonano z funduszów 
prywatnych. 

Taryfa cłowa Bośnii i Hercegowiny zo- 
stała ustawodawczo unormowana z chwilą 
wciągnięcia ziem okupowanych do ogólnego 
związku cłowego Austro-Węgier. Tylko rządy 
obu połów Monarchii mogłyby poczynić na 
tem polu pewne zmiany, a gdyby porozu- 
mienie okazało się niemożliwe, musiałby u- 
trzymany zostać stan dzisiejszy. 

O projekcie budowy trajektu na Bocche 
di Cattaro nic P. Ministrowi nie wiadomo. 

Wprowadzenie żywiołów krajowych do 
służby w urzędach Bośnii i Hercegowiny 
byłoby bardzo pożądane i niezawodnie na- 
stąpi, a nawet zamiarem jest P. Ministra, 
by w przyszłości wyłącznie siłami krajowe- 
mi obsadzano te urzędy, jednakowoż wpierw 
należy wykształcić siły krajowe, o co Rząd 
usilnie się stara. 

Dalsze wywody swoje odłożył P. Mini- 
ster z powody zbyt późnej pory do nastę- 
pnego posiedzenia. 


Komisya wojskowa Delegacyi węgierskiej. 


. Komisya wojskowa Delepacyi węgier- 
skiej obradowała w sobotę nad ordinarium 
wojskowem. 


Del. Szabo omawiał postanowienia o 
postępowaniu w sprawach honorowych w 
wojsku, skarżył się na wadliwość tych po- 
stanowień i domagał się reformy procedury 
karnej wojskowej, oraz prawa wyboru obrońcy 
dla oficera, przeciw któremu wdrożono po- 
stępowanie honorowe. 

bs P. Minister wojny, gen. Pitreich, 
oświadczył, iż procedura karna wojskowa 
jest już ukończona i doręczona obydwom 
Rządom. Mowca wyraził nadzieję załatwieni 
wkrótce tej sprawy. 

Del. Hoitsy wskazał na to, że żaden 
żołnierz innej armii nie ma tyle do dźwiga- 
nia, co żolnierz armii austro- węgierskiej. 
Dalej wywodził, że dotychezasowy żołd w 
kwocie 12 halerzy jest dla żołnierzy za szezu- 
pły i żądał podwyższenia go o 4 halerzy. 

Referent Okolicsauyi 
się przeciw podwyższeniu żołdn. 

P. Miuister wojny, gen. Pitreich, o- 
świadczył, iż zarząd wojskowy dąży do tego. 
aby ulżyć bagażu żołnierzom, Mowca chętnie 
zpodziłby się na podwyższenie żołdu żołnie- 
rzom, ale nie pozwala na to stan finansów 


oświadczył 


bardzo wiele. 

Po przemówieniu del. Szalaya i da- 
nia kilku wyjaśnień przez gen. Pitreicha. 
obrady odroczono do nastepnego posiedze- 
nia, które odbyło się wczoraj o godz. 10 
rano, a na którem komisya przyjęła po 
dłuższej dyskusyi wszystkie tytuły, pomie- 
szczone na porządku dziennym. 

Nastepne posiedzenie we wtorek; przed- 
miotema obrad będzie nadzwyczajny kredyt 
48 milionowy na uzbrojenie. 
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Ż pruskiej Izby Panów. 


Pruska Izba panów zwołana została dla 
obrad nad ustawą szkolną, przyjętą w Izbie 
poselskiej w pierwszem czytaniu. 

Na posiedzeniu dnia 15 b. m. po mi- 
nistrze oświaty, dr. Studt, który wyraził na- 
dzieję, że przedłożona ustawa nie znajdzie 
oporu w Izbie panów, zabrał głos p. Józef 
Kościelski, ostro występując przeciw mini- 
sterstwu. 

Mowcea dowodził, że prawo szkolne je- 
szcze nie gotowe w Izbie poselskiej i dlatego 
nie wolno podług konstytneyi debatować nad 
niem w Izbie panów. Ze ministerstwo lekce- 
waży konstytucyę, to jest jego rzeczą i mowey 
nie dziwi to bynajmniej u ministrów, którzy 
mimo konstytucyi przeprowadzili jnż tyle 
ustaw wyjątkowych. Izba panów jednakże 
powinna stać na straży konstyfneyi, 

P. Koscielski oświadczył, że w później- 
szym toku dyskusyi wystąpi jako Polak, któ- 
ry musi być przeciwny wniesionej ustawie, 
obecnie mówi tylko członek Izby panów, 
który ostrzega Izbę. Niech ministerstwo ro- 
bi co chec, Izba stać powinna wiernie na 
straży zaprzysiężonej konstytucji. 

P. Kościelski przemawiał tak ostro, że 
dwukrotnie przerywał mu marszałek Izby v. 
Inn- und Knyphausen. Mowa jego wywarła 
w Izbie silne wrażenie. 

Po odpowiedzi min. Studta p. Kościelski 
raz jeszcze zabrał glos, lecz wniosku swego 
o skreślenie ustawy szkolnej z porządku o- 
brad nie obronił, gdyż odrzucono go wszyst- 

imi głosami przeciwko — dwom polskim. 

Poczem Izba przystąpiła do dyskusyi 
generalnej. 

Bar. Manteuffel wyraził radość z po- 
wodu, że ustawa ma charakter wyznaniowy. 

Ks. Liehnowsky radził zastosować 
w ustawie osobne przepisy dla (órnego 
Szląska. jest bowiem przekonany, że wów- 
czas złamie się polską agilacyę. 

Wywody ks. Lichnowskyego zwalczał 
biskup wroclawski, kardynał dr. Kopp. — 
Zdaniem jego, należy pominąć narodowe 
przeciwieństwa na (łórnym Szląsku, gdyż 
niałatwem jest zadaniem wydawanie sadu w 
tej sprawie. Ruch polski datuje się od nie- 
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weeen 


Pan Boquevillard wpatrywał się ciągle 
w la Vigie, zamkniętą, pustą, osierocialą po 
pokoleniach, które ją zdobyły. Ten widok 
go pociągał, czarował. La Fauchois obudziła 
w nim instynkt do wałki, odpędzając precz 
mary rozpaczy, Głowa rodziny usuwał na 
bok cierpienie, ból srogi, aby myśleć tylko 
o dziecku, za które był odpowiedzialny. Szu- 
kał sposobu ratunku dla niego. Ale wzrok 
jego, błagalny jak zaklęcie, tozbijał się o tę 
zimną i okrutną powłokę przestrzeni jasnej 
i bez słów, bez zadnego z tych słów któremi 
przemawiają żywotne pory rokn, wiosna 
lato, a nawet jesień. Jakże obronić syna Pi 
pomocą samej tylko przeszłości ? Jakiej po- 
mocy, jakiego poparcia oczekiwać od obu- 
szezonej ziemi, od rodu Spoczywającego w 
mogile? I głośno powtórzył słowa, które wv- 
powiedział pan Bastard, zawiadamiając go 
że oskarżony nie pozwala obwiniać kosy 
innego. F 
— Umarłych nie wzywa Się na świad- 
ków. 

Słońce, kryjąc się za góry, rzucało 
ostatnie swoje blaski. Śnieg nagromadzony 
na zboczach wydawał się jakby zadrżał pod 
tym ogniem i jakby budzące się z letarou 
poczerwieniał. Nareszcie, nieruchoma prze- 
strzeń ożywiła się pod światłem: milcząca i 
niepokalana, zgadzała się na odczucie i wy- 
rażenie życia. Ziemia odłączała się widocznie 


od linii nieba, którego blado-błękitny kolor | momentach, a nawet nad krajem, którego 
mienił się tysiącznemi barwami, w których | siła i trwałość brała źródło z tej rasy. 


złota przeważała. A całkiem blisko szron, 
pokrywający drzewa ikrzewy, odzwierciedlił 
w sobie promienie zachodu, jak owe drogie 
kamienie, które na małej przestrzeni poły- 


skują światłem padającem ze świeczników. tutaj wszysey. Ani jednego nie braknie 


Z oczami utkwionemi w la Vigie, pan 
Roquevillard był widzem tego zimartwychpo- 
wstania; pod pieszczotą wieczora przyroda 
na kilka chwil wracała do życia. Krew pul- 
sowała na marmurowem jej obliczu; wzdłuż 
winnic, na szczycie papórka, oświeconego ja- 
śniej promieniami słońca, padającymi prawie 
prostopadle, zamiast przestrzeni jednostajnej 
w swojej białości, wydziedziczony właściciel 
odróżnial teraz, poznawał miejsea, przypomi- 
nające mu, gdzie jaka kultura się znajdowała 
loto, tu i owdzie drzewa — wysokie topole, 
proste i dumne jak palmy, lipy o drobnych 
gałązkach, cienkie brzozy, gęste kasztany, 
delikatne drzewa owocowe o drobnych a sil- 
nych gałęziach, zdolnych unieść ciężar owo- 
ców — przed chwilą bezimienne i pomięsza- 
ne z sobą, wydawały mu się nagle występu- 
jące jak żywe osoby. 

I nie czuł już swojego osamotnienia, 
bo nazwy podawał tym widmom. Z coraz 
wzyastającem wzruszeniem wywoływał wszy- 
stkie kolejno następujące po sobie pokole- 
nia, które użyźniły te grunta, zbudowały ten 
dom wiejski, tę fermę, te zabudowania go- 
spodarskie, które ufundowały tę posiadłość, 
od pierwszego członka rodziny w bluzie wie- 
śniaczej, aż do togi senatora sabaudzkiego, 
aż do jego sukni adwokackiej. Płaszczyzna, 
znajdująca się na tej samej wysokości, na 
której on stał, zajęta była, jak forteca, ca- 
łym szeregiem jego przodków, którzy wraz 
z Żytem, pszenicą, owsem, wraz z sadami i 
winnicami, zasiali na tej ziemi tradycyę 
uczciwości, prawości, honoru, męstwa i szla- 
chetności. I tak samo, jak produkty ojczystej 
ziemi daleko i szeroko głosiły sławę rodziny, 
tradycya ta promieniała nad miastem, które 
tam, w dali, okrywało się cieniem wieczoru, 
nad prowincyą, której służyli, którą bronili, 
wsławili nawet, w pewnych historycznych 


I powtórzył po raz drugi: | 

„Nie wzywa się umarłych naświadków*, 
Alo natychmiast dodał: 
„Umarłych nie, ale żywych. Oni są 
do 
apelu. Ziemia się otwarła, aby ich wypuścić. 
T'en wąwóz, który nas rozdziela, muszę prze- 
kroczyć. Muszę się do nich zbliżyć”, 

I zmierzył okiem zagłębienie wąwozu, 
czarne już, jak gdyby wszystkie te widma 
tam się skupiły. 

Cień zagarniał całą przyrodę; cała pła- 
szezyzna już należała do niego. Wznosił się 
coraz wyżej. Jeszcze góry mu się opierały, 
szczególnie wznoszący się stopniami Nivolet, 
który stojąc naprzeciw zachodu, przyjmował 
na siebie całe światło słońca i którego Śnieg 
purpurowo fioletowy wydawał się rozpalony, 
jak metal w płynie. 

Pochylony nad wąwozem, pan Roque- 
villard przypatrywał się tym wysiłkom no- 
cy. I nagle zadrżał na całem ciele. Wraz z 
cieniem nocy, cienie widm unosiły się w 
górę, wszystkie cienie. Opuśeiły la Vigie i 
szły ku niemu. On je widział, przed chwilą, 
skupione w głębi wąwozu. Przynosiły mu 
swoją obecność, poparcie, świadectwo. Było 
ich pełno na wszystkich zboczach, na każdej 
ścieżce. Była to jakby armia, która scho- 
dziła się i przyłączała do dowódcy, stojąco- 
go u stóp dębu. A skoro cały zastęp się 
zgromadził, posłyszał jak wymagano od nie- 
go, aby został zwycięzcą: „Pracowaliśmy, Ko- 
chali, walezyli, cierpieli, nie w osobistych 
celach, ale z wybitnym, trwałym zamiarem 
zdobycia tego, co miało po nas pozostać, ze 
względu na ród. To cośmy zaoszczędzili ja- 
ko wspólny kapitał, powierzyłiśmy tobie, dla 
przekazania w dalszym ciągu. Nie mówimy 
tu o la Vigie. Ziemię się nabywa w po- 
cie czoła, za pomocą ładu i porządku. Mó- 
wimy o duszy naszego rodu, którą nosisz w 
sobie. Mamy zaufanie do ciebie, iż potrafisz 
stanąć w jej obronie. Czemu mówiłeś w swo- 
jej rozpaczy o osamotnieniu i o śmierci? 
Osamotnienie? Zlicz nas wszystkich i po- 
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dawnego czasu; że takie przybrał rozmiarv. 
zawdzięczać należy niezadowoleniu skutkiem 
zarządzeń państwowych. Lud  góruoszluski 
jest bardzo religijny, To też wrogiem naj- 
większym tego ludu staje się ten. kto pv- 
waży się zaczepiać jego uczucia religijne. 
Lud górnoszląski strasznie dotkniety zostuł 
przez to, że dzieciom wykłada Się religię nie 
w jego ojczystym, to jest polskim. języku. 
tylko w uiemieckim. 

Po przemówieniu Starszego burmistrza 
kilońskiego, Fussa za obradami komisyjnemi, 
odroczono dalsze obrady nad ustawą szkolną 
do następnego posiedzenia. i j 
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Z pod berła rossyjskiee” 


Rossya przechodzi obecnie bar 
kie cuwile. Od dnia otwarcia Dumy 
wej odbywa się w oczach całej E 

walka dwu potęg: 
reformy i reakcyi, a z dotychczaso» 
biegu tego ciekawego turnieju, 1 
jeszcze żudnych na przyszłość staw 
skopów. 

Duma rozpoczęła już drugi 
swej działalności, baczny obserwat 
znać jednak musi, że pożytku z owy 
bez końca na razie nie widać. W 
rozdrażnienie — oto rezultat z jednej 
inów, doprowadzonych do niebywały« 
państwie rossyjskiem granie opozycyi : 
giej — uporu rządu. 

Duma, której na razie nikt w 
nie śmie stawiać czoła, nawet rząd. 
pnotyzowała wszystkie umysły tak 
że poezuła się jedynowładną pani 
opinii publicznej, że jawnie stawiać 
poczęła w szeregu najwyższych i 
państwa, nawet uznała się za najw 
W Dumie nikomu jeszcze nie prz 
głowy wyrazić uczuć wiernopo” 
pomijała ona stale wszelką PF" 
sobność, a jeden ze skrajnych 
Aładin, odczytywał nawet 
mentarnej takie listy ze w 
było ukryte groźby dla d, 
bardziej w sferze reakcyon 
jeszcze władzę, wzmacnia s. 
taką Dumę należy niezwł. 
bo ona rewolucyonizuje caly 
tydzień zwłoki pogarsza — ieh zdam 
tylko sytuacyę. Boją się oni, Że lato p 
niesie szereg silnych zaburzeń agrarn 
że objawiające się tu i owdzie nowe zan 
szki w pułkach. pociąeną za sobą groż 
następstwa. 

Obie więc potęgi rozpoczęły walkę 
względu na etyczną stronę używanyc! 
temu środków, byle tylko, dobry skr 
wieńczył dzieło. Agitatorzy osła: 
Duma uchwaliła już wywłaszczes” 
rząd organizuje wiernopoddańcze 


kantora m. æn 
wiedz nam, zkąd pochodzisz? Sm ż 
rodzina jest negacyą śmierci! Po. z 


żyjesz, my wszyscy jesteśmy żywi. 2 
kolejno ty do nas się przyłączysz, odź, 
trzeba, abyś odżył w twoich potorak. 
Patrz: w tej stanowczej chwili wszyscy u 
jesteśmy. Odrzuć swoją boleść tak jak my 
odrzuciliśmy nasze kamienie grobowe. Do 
ciebie, słyszysz, do ciebie należy zaszczyt 
bronienia i ratowania ostatniego z Roque- 
villardów. Będziesz mówił w naszem imie- 
niu. Potem spełniwszy swoje zadanie, be- 
dziesz mógł połączyć się z nami w Bogn*... 

Pan Roqueyillard oparl się ręką na de- 
bie. Cienie zdobywały Nivolet, na którego 
najwyższym stopniu krzyż stoi, zapłonął je- 
szcze zanim zgasł całkowicie. I wtedy pan 
Roquevillard doznał potężnego wewnętrznego 
spokoju i przyjął na siebie misyę narzuconą 
mn od przeszłości. 

„Maurycy, twoim obrońcą będę ja sam... 
I nie wymienię nazwiska pani Krasne”. 

Gdy odchodził od drzewa, oglądnął się 
za miejscem, które opuszczał. 

„Tutaj, pomyślał, odbuduję się... Ja, 
lub mój syn“. 


XLII. 


Śmierć Huberta poruszyła Maurycego 
do głębi i złamała dumę, która dotychezas 
trzymała go zdala od rodziny. 

Margerita wracała z więzienia, gdzie 
zaniosła bratu smutną wiadomość. Szła ulicą 
nie nie widząc, zatopiona w swoich troskach. 
Zaraz przy drzwiach zapytała służącej: 

— (zy pan juź wrócił? 

Z ową siłą odporną przeciw moralnej 
boleści, która dawała jej możność pociesza- 
nia zamiast oddawania się własnym smut- 
kom po stracie brata, biegła z pociechą ku ojcu. 

— Jeszcze nie, panienko, — odpowie- 
dziano jej. 

Zdziwiła się i zaniepokoiła, 

— Jeszcze nie ? 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
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depesze, wzywające do rozpędzenić pr 
5 jestto istotny 


tkiego parlamentn. I czyź nie 1097 mau 
konflikt, gdy posłowie wo W po aada 
manifesty, wzywające do walki a -rlik 
rząd w piśmie urzędowem obiema 
cami? Tylko niewątpliwy takt W: ar Aad 
słów w Dumie vtrzymuje ja 7% o A 
parlamentarnej i zaskarbia Je T? £- 
szej części narodu. Ale ta we A 
ność Dumy czyni ją bezpłodnie mj It 
wegi uchwały przed puste ol; oy 
nisteryalnemi, żadnej w życie WSE nie 
może. 

._ Tak rozpaczliwa s 
niem petersburskiego Boreot z, 
su — * większy m stopnim na nr, “por 
nowanego przez reakcyg, Piia SA a 
Dumy. I jeżeli do tej chwili 2 n pa la na 

Dumę opapcerzona pięść esy. 1° SZCZę- 

pah e ulegająca wątpli- 

ście dla Rossyi. Rzecz a a a MA 
wości, że obrońcą Dumy cN ue Jest 
monarcha i jego ścisłe ED - Monarcha 
zachował wiare w potrze tę at” à to tem 
bardziej, że wpływy R Ludność utrzymują 
go w tem przekonaniu. dzi P opowiada 
sobie, że król angielski rat a; orhofowi 
nie obalać Dumy, gdyż sprowadzi to anar- 
ehię na Rossye j konieczność wmięszania 
się obcych państw. Osoby wiarygodne za- 
pewniają, że Edwar y 1. istotnie takich 
rad udziela w listach, że młoda monarchini, 
siostrzenica króla. w tym duchu działa. Ale 
nie można być pewnym, czy reakeya, a zwłą- 
szcza wojskowa, Wie porwie się do jakichś 
czynów, wrogich Dumie. Nie należy zaś wąt- 
pić, że gabinet Goremykina, zostający dziś 

pod wpływami reakcji, nie chce robić w 
myśl. Dumy (o autonomii polskiej p. Gore- 
mykin ani słyszeć uie chce). Gdyby udało 
się teraz wzmożony wpływ reakcyi przeła- 
mać, te. bardzo prędko zobaczymy” minister- | 
stwo prawdziwie konstytucyjne. A jeżeli nie, 
to będrziemy mieli okres, bardzo przypomi- 
nający  sześciomiesięczne rządy  Wittego- 
Durnow:., może nawet gorsze. 

Tyknczasem: 
w całem państwie wre, 

ogólny “erment potężnieje z dnia na dzień. 
W Moskwie 10 maja odbyły się trzy 
tłumne zgromadzenia, które doprowadziły do 
salw karabinowych i rozlewu krwi. Wczoraj 
znovu urządzono tam wiele mityngów % mo- 
wani politycznemi i spiewawiem pieśni re- 
woltjcyjnych, na szczęście jednak powa- 
żniejszych starć z polieyą nie było. W Pe- 
tersburgu wzmocniono Znacznie poste- 
rutaki wojskowe na dworcach kolejowych, 


na. glównych płacach i przedmieściuch, 
g dzie objawia się wśród warstw robotniezych 
silne zaniepokojenie. W Bachinnucie (gub. 
jekaterynosławska) wybuchł strejk powszecli- 
ny w kopalniach węgla. 

W Białymstoku działy się w ciągu 
czterech dni ostatnich straszne sceny. Nao- 
czni świadkowie opowiadają rzeczy, które 
krew mrożą w żyłach, Bandy łotrów, uzbro- 
jone w okute koły, oczekiwały na dworcu 
przybycia pociagów, wywlekały z nieh Ży- 
dów, by w oczach policyii żandarmeryi pa- 
stwić się nad nimi w nieludzki sposób. —— 
Uharakterystyczny fakt notują dzienniki 
warszawskie: napastnicy przybrani byli w 
nowe, Zupełnie jednakowe czapki, tworząc 
jakoby czyjąś gwardyę najemną... Na pomoc 
wezwano do Białegostoku axrtyleryę i trzy 
pułki Piechoty, a udał się tam również gu- 
berbator grodzieński. W mieście zaczyna 
swe panowanie głód, dowóz bowiem środ- 
ków Żywności ustał zupełnie. Dotychczas 
stwierdzono 53 osób zabitych i około 200 
rannych. Minister spraw wewnętrznych o- 
świadczył wobec posłów do Duwy, że każe 
ogłosić w Białymstoku stan wojenny. 

Ruch agrarny DA prowincji szerzy 
się coraz bardziej, a przyjmie niewątpliwie 
większe rozmiary gdy zawiodą nadzieje, po- 
kładane w Dumie, Z różnych stron Rossyi 
centralnej dochodzą wieści, że naprężenie 
wśród chłopów rośnie stale; wszyscy czytają 
gazety niezmordowanie i politykują bez koń 
ca. Na, kolejach żelaznych: moskiewsko-kur- 
skiej |, kursko - eharkowsko - sebastopolskiej 
spotykają Się podróżni z osobliwszyma obja- 
wem. Dawniej całe zastępy chłopców wiej- 
skich biegły za pociągiem, domagając się 
datków; dziś dają się słyszeć wołania bez- 
ustanne: „gazety, gazety“, a gdy ktoś z po- 
dróżnych TZUci jakiś numer, rzucają się nań 
z niesłychaną chciwością. 

Mimo to wszystko, “wszelkie dane wska- 
zują na to, że, jak dotąd, 

rząd eofać się nie myśli 
z raz obranej drogi postępowania. W tych 
dniach wezwał Goremykin do siebie dyre: 
ktorów Agencyi telegraficznej petersburskiej | 
rossyjskiej i W bardzo ostrej formie polecił 
2 syjsieić] RANE h ć 4 TOZ- 
im w dalszym Ciągu nie pozwalać na r 
powszechnianie przez agencye T O 
charakterze „aglłacyjnym*. Jiossyjskiej agen- 
cyi zagroził nawet zamknięciem Pay 
- _ Jełeli mamy wierzyć LSB A 
. ztabu korpus - 
zycyjnym, 2° stano do podwładnych 
zm Mase rkularz. Oliodzi 
oda paaiekawy CJTKUJ2TE a 
w A „oanizowanie tajnej kontroli nad 
AG ów*. Na wstępie stwier- 
stronnictwem „kadetów . Na wstępie 


acja jest — zda- 
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obecnem odłużeniu, nie są w stanie utrzy- 
mać się, procenty od długów płyną w czę- 
ści do kieszeni zagranicznych kapitalistów, 
a ziemia podzlelona na mniejsze kawałki, 
wyżywi więcej ludzi. 

W mysl tych samych zasad przema- 
wiał w Dumie, imieniem włościań- 
stwa polskiego, p. Nakonieczny. 
Uznawszy, że w wielu okolicach lud istotnie 
cierpi nędzę, mówił poseł lubelski w dal- 
szym ciągu: Przedewszystkiem  bezwarun- 
kowo reformę rolną przeprowadzać należy na 
zasadach sprawiedliwości i stosownie do woli 
i poglądów zainteresowanej ludności. W kraju 
naszym na własność patrzą jako na rzecz 
świętą i nietykalną; własność może być 
sprzedana lub odstąpiona jedynie za zgodą 
tego, do kogo należy i nigdy nie może być 
odebrana siłą, ani pod przymusem. Gminne 
władanie ziemią jest nam zupełnie nieznane, 
przywykliśmy siedzieć na własnej ziemi i go- 
tów jestem twierdzić, że najbiedniejszy z nas 
zgodzi się raczej mieć dziesięcinę ziemi na 
zawsze, niż 5 na czas nieokreślony. 

W końcu swego przemówienia Nako- 
nieczny zaznaczył, że gdyby w Polsce roz- 
dzielić wszystką ziemię pomiędzy włościan, 
to na każdą rodzinę przypadłoby zaledwie 
4 i pół dzies., przyczem tizebaby odebrać 
grunta ponad tę no mę 500.000 rodzinom, 
czyli 3,000.000 ludności. Ludzie ci, uważając 
swe prawo za święte, nigdy nie zgodzą się 


dzono, nawet z pewnem zadowoleniem, i 
działalność tego sioniicówa nie ma w 
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zajęli w sprawie agrarnej | bardzo sympa- 
tvezne stanowisko, Go ptwierdziły już zresztą 
dosadnie ogloszon8 przez n n listy. 
Dziiej E a ich ronn 
mu politycznego j doświadczenia. 


W Kuryerze Warszawskim p. M. Ma- 


linowski podaje program a=. KA 
na kilksż l (16) „stosunkowo wyrobio- 
nych i światłych włościan z różnych okolie 
kraju naszego”: 

Dziesięć godzin z rzędu trwały nara- 
dy, a najwięcej, bo 7—5 godzin zajmowała 
sprawa podatku dochodowego gruntowego, 
a przedewszystkiem sprawa: wywłaszczyć 
prywatną własność, czy uie ? 
> Według spisanego protokołu nchwały 
brziaią jak następuje : 

1. Co do tego, czy „wszystka wogóle 
ziemia ma się stać witenością ogólno-pań- | 
stwową”, Oraz 

2, „Je nie wolno mieś ani zagonu 
prywatnej własności, a więć kupno i sprze- 
daż, a nawet dzierżawa prywatna nie mogy 
być z tego powodu dopnszczalne* — zebra- 
ni uznali, że: w naszym kraju należy utrzy- 
mać własność osobistą, jako podwalinę pol- 
skich stosunków gospodarczych. Í 

3. Co do sprawy, że „każdy powinien 
mieć tyle tylko ziemi, ile zdoła obrobić 
własnemi rekam i inwentarzem“ —- uznano, 
że: przy zasadzie osobistej własności punkt 
ten upada. 

4 (o do punktu, „że podatki mają być 
gruntowe w rodzaju niby dzisiejszych“, u- 
znano: uważając podatek postępowo-doco- 
dowy za jedynie słuszny i sprawiedliwy, wy- 
rażamy przekonanie, że podatek taki winien 
być stosowany także w stosunku do ziemi. 
Wobec tego wszystkie podatki pośrednie 
mają być zniesione. 

5. Na pytanie: „czy grunta rządowe. 
klasztorne i donacyjne winny być oddane 
na wspólną własność do użytkowania tych, 
którzy pracują lub będą chcieli pracować 


liwszych. wiedział krótko i wę- | ne oddanie swej ziemi innym i mogą nawet 
Pan Pawłów l o. że póki istnieją ra- | stanąć do walki w obronie swej własności. 
złowato: R O śmierci sądy mieni Jedyne prawidłowe wyjście z obecnej 
arg a: "ny | sytuacyi posłowie Królestwa Polskiego wi- 


jgnorować. a minister wojny 
lecać general gubernatorom, 
li wyroków smierci“. 


dzą w powierzeniu sprawy agrarnej insty- 
tucyom miejscowym. Pówinno to być prze- 
kazane zgromadzeniu prawodawczemu Kró- 
lestwa Polskiego, zwołanemu na zasadzie 
powszechnego, równego, bezpośredniego i taj- 
nego głosowania, przyczem zgromadzeniu te- 
mu powinno być nadane prawo przymuso- 
wego wywłaszczenia gruntów prywatnych, 
stosownie do jego uznania i inieyatywy. Tyl- 
ko takie rozwiązanie kwestyi będzie szcze- 
rze demokratyczne i tylko ono może zaspo- 
koić potrzeby naszego ubogiego włościań- 
stwa. 
Polacy w Dumie. 

Koło polskie uchwaliło zapraszać ezłon- 
ków Rady państwa z Królestwa Polskiego 
na wszystkie posiedzenia Koła, poświęcone 
rozpatrywaniu spraw zasadniczych. Oztonko- 
wie Rady państwa będą w tych wypadkacj 
korzystać z głosu doradczego. Komisya par- 
lamentarna Koła polskiego bierze udział w 
posiedzeniach członków Rady państwa z Kró- 
lestwa. Gdy zachodza sprawy wybitnej uo- 
niosłości politycznej, zwoływane s} posis- 
dzenia specyalne, na które otrzymują zapro- 
szenia wszyscy Polacy z Dumy i Rady pan- 
stwa. Postanowienia tych zebrań maj} Cha- 
rakter nietyle obowiązujący, ile wyjasnia- 
Jacy. 


KRONIKA. 


Lwów, 18 czerwca. 


Kalendarz. 
Wtorek (19 czerwca): 


Hyłariona. 


chód słońca o godzinie 7:22 po południu. 


— Uroczystość Bożego Ciała według 
obrządku gr. kat. odbyła się wczoraj ze zwykłą 
okazałością w cerkwi Przemienienia Pańskiego. 


na roli, bez ż; p E i 
nia? — Er k © wynagrodze- W uroczystości, którą celebrował ks. Mitrat Bie- 
',„ś8: wszystkie ziemie rzą- lecki, wzięli udział reprezentanci władz rządo- 


dowe, donacyjne i klasztorne, znajdujace się 
w obrębie Królestwa Polskiego, mają być 
unarodowione i drogą rozkupu mają przejść 
na własność bezrolnych i małorolnych. a 
fundusz, 4 tego tytułu powstały, ma być o- 
brócony na cele użyteczności publicznej Kró- 
lestwa Holskiego. Lasy rządowe i donacyjne 
winny być unarodowione, a dochód z nich 
również ma być obrócony na cele użytecz- 
ności publicznej Królestwa Polskiego. 

Čo do tego, „czy grunta, należące do 
prywatnej własności, „większych posiadaczy 
rolnych, powinny być wywłaszczone drogą 
przymugu, za wynagrodzeniem ze strony Tzą- 
du, względnie włościan w: uznano, że: Uwa- 
żamy za konieczne żądać stopniowego przy- 
musowego wywłaszczenia wszystkich folwar- 
ków, stanowiących własność prywatną pew- 
nej wielkości obszaru; rozamiemy to w ten 
sposób, że mają nadal pozostać folwarki, 
których obszar nie przenosi 15 włók. 

Kladziemy nacisk na to, iż urzeczywi- 
stnienie wszystkich wyżej wymienionych na- 
szych żądań pozostawiamy do przeprowadze- 
nia naszemu sejmowi auionomicznemu Króle- 
ai ARNE 

A szecnnego, tajnego, bezposrednie- 
go, równego, głosowania. 

Pan Malinowski objaśnia, że wywła- 
szezenia wcale nie uchwalono pr E 
o io A ć > przez lakom- 

mię, lecz ponieważ folwarki, przy 


wych, autonomieznych i wojskowych. Służbę ho- 
norowg pełniła jedna kompania 80 p. P., która 
podczas nabożeństwa oddała przepisane salwy 
karabinowe. 

— Ks. Biskup przemyski Konstanty 
Czechowicz, po dokonaniu wizytacyi kanoni- 
cznej dekanatów bełskiego i uhnowskiego, po- 
wrócił do Przemyśla. 

— Z Politechniki. P. Izrael Schulz, 
rodem z Drohobycza, złożył na wydziale inży- 
nieryi tutejszej Politechniki drugi egzamin pań- 
stwowy. 

_ — Wezorajsza niedziela byla pra- 
wdziwem złotem jabłkiem dla komitetu doro- 
cznego jarmarku. Jak twierdzą dobrze poiafor- 
mowani, sprzedano ponad 40.000 biletów wste- 
u E WAA W ` RU a h ia + z. A 4 
8.000 koron doclali ga oj ioste ponad 
ża ; ocnodu na pokrycie oświetlenia 
taa" sza, Datychaas nim et 
ON 2 za. nigeie najprzyjemnjejszego 
= «Jkc spacerowych lwowskich, rzecz jest je- 
al A) 3 a y jednak inne „uiefor- 
krytyką a mi: aaa TE E popszochng 
A , 1anowicie niewidzialna dotąd na 
żadnych festynach karrota. Komitet rozstawił 
po wzgórzu Stryjskiem stoliki, przy ktćrych 
panie sprzedawały: papierosy. kwiaty, cukierki 
i... confetti nie na żaden cel dobroczynny, broń 
Boże, lecz tylko na rzecz jarmarku. Ataki były 
bardzo energiczne, więc i niezadowolenie wzra- 


Gazeta Lwowska« z dnia 19. czerwca 1906 r. 


znaczenie jarmarku, 


Gerwazego i Protazego. — Borzysława. — 


Wschód słońca o godzinie 38:29 rano, za- 


stało z kaźdą godziną. „Jeżeli jarmark jest 
interesem — mówiono — to żadna karrota nie 
może być cierpiana* — i twierdzeniu temu du- 
žo przyznać musimy racji. 


Mieszkańcy Lwowa z ogromnem zadowo- 


leniem przyjęli przed paru tygodniami wiado- 
mość magistratu o zakazie sprzedaży t. zw. 
confetti, które tylu nieprzyjemnych zajść były 
powodem. I istotnie dwa ostatnie festyny obe- 
szły się bez śmiecia, zanieczyszczającego tak 
gruntownie plac powystawowy. 
marku wprowadził jednak znowu sprzedaż tego 
okazu wytwórczości krajowej, przypuszczamy, 
że wyjątkowo tylko wczoraj... 


Komitet jar- 


— Otwarcie jarmarku wyrobów 


krajowych na placu powystawowym odbyło 
się w sobotę o godzinie 5 po południu. W uro- 
czystości otwarcia wzięli udział leh Ekse.: Pan 
Namiestnik Andrzej hr. Potocki z małżonką, 
P. Marszałek krajowy Stanisław hr. Badeni, 
Prezydent sądu kraj. wyższego dr. Tehorznicki, da- 
lej komenderujący korpusu generał - porucznik 
Brudermauv z małżonką, wiceprezydent sądu kraj. 
wyższego dr. Dylewski, radea Dworu Zaleski, 
prezydent miasta p. Michalski z wiceprezyden- 
tem dr. Rutowskim, grono radnych miejskich 
i liczna publiczność. 


Po odśpiewaniu wieńca pieśni polskich 


prze Chór techników, zabrał głos prezes ko- 


mitetu jarmarku, dyrektor Majerski. W krótkiem 
przemówieniu podniósł przedewszystkiem mowca 
poczem złoży! podziękę 
obecnym dygnitarzom za przybycie na uroczy- 
stość, a prezydentowi miasta, Radzie miejskiej 
i protektorce jarmarku p. prezydentowej Michał- 
skiej za pracę około urządzenia jarmarku. 

Następnie zwiedzali obecni wszystkie działy 
pawilonu głównego, tudzież pawilony mniejsze 
i kramy, oprowadzani przez członków dyrekcyi. 

Woezoraj na placu powystawowym odbył 
się staraniem komitetu jarmarku wieczór świę- 
tojański, na którego program złożyły się roz- 
maite rozrywki i zabawy. 

— Turul. Ogromną senzacyę wywołuje 
na wystawie jarmarku pawilon, w którym 
sprzedają piwo pod nazwą „Turw*, a cieszy 
się ono wprost niebywałym odbytem. 

Piwo to jest bezalkoholiczne, ma smak 
wyborny, a co najważniejsze, że jest wyrobu 
krajowego. 

Syn znanego inżyniera p. Bauera, Z zA- 
wodu technik, który bawił czas dłuższy za gra- 
nica, celem zaznajomienia się z tym fabryka- 
tem, zalożył fabryxę we Lwowie i już dziś 
wyrabia do 5.000 flaszek dziennie. 

Nie wątpimy, że publiczność nasza Z z4- 
dowolenietn przyjmie to do wiadomości. 

— Magistrat m. Lwowa zawiadamia 
nimiejszem przedsiębiorców, podlegających obo- 
wiądkowi ubezpieczania robotników od wypad- 
ków po myśli ustawy z 28 grudnia 1887 dz. 
u. p. Nr I z r. 1886, że wedle $ 21 tejże 
ustawy, tudzież $ 28 statutu Zakładu ubezpie- 
czenia robotników, termin do przedkładania 
obliczeń i wnoszenia opłat za I. półrocze 1906 
r. zapada dnia 30 czerwca 1906 r. 

ji »budzieiel życia«. Fizykat miejski 
dokonał dziś oryginalnej obławy. Oto w skutek 
otrzymarego doniesienia, udała się z fizykatu 
komisya z dr. Kielanowskim do mieszkania skle- 
pikarza Olearnika przy placu św. Jura i doko- 
nala tam rewizyi. Znaleziono więc aparat Baun- 
scheidta zwany „Lebenswecker*, którego sprze- 
daż i używanie są w Monarchii austro-węgier- 
skiej zakazane. Aparat ten, mający dwadzieścia 
kilka centymetrów długości, ma rękojsść w kształ- 
cie gałki; pociąga się tę gałkę, za którą jest 
sprężyna i następnie raptownie puszcza się, kie- 
ruiac aparat na obnażony brzuch; na końcu jest 
rodzaj szerokiej szczoteczki drucianej 0 ostrych 
prętach; pod działaniem sprężyny ostre te dru- 
ciki nakłuwają brzuch, Poczem otwarte rank: 
napuszcza się ostremi truciznami, co razem po- 


woduje ból szalony, a częstokroć i śmierć. 

Olejarnik uprawiał przy pomocy tego „bu- 
dziciela życia“ partactwo lekarskie u ciemnego 
tłumu, każąc sobie w dodatku dobrze płacić, 
Będzie on pociągnięty do odpowiedzialności. 

# Nowa dzielnica., Na obszernych 
gruutach E ZW. „podominikańskich* frontem do 
ERN a, viel 
do ady drzewa opałowego i bu- 
u cowego — nowi właściciele pp. Zacharjewiez i 
Sosnowski projektują pareclacyę i wycięcie sze- 
regu długich ulic, przedłużenie istniejących Mu 
rarskiej | „Nowy Swiat“ z aa Ao 
Zgody* pośrodku. W przedłoż o akc OE. 
planie wycięcia n a SR l, magistrata a 
takže: AT rowy są między inne ni 

ża Zakopańska i ulica... Japońska. Każ- 
a ligh będzie miała stokiłkadziesiąt metrów 
długości. Ulice Murarska i Nowy Świat zo- 
stałyby tak przedłużone, ażeby pod kątem nie- 
mal ostrym zbiegały się w ulicy Leona Sapiehy. 
Z chwila zatwierdzenia planu parcelacyi i wa- 
runków budowy nowych ulic, właściciele przy- 
stąpią do zrealizowania tych projektów; w prze- 
ciągu więc dwóch lub trzech łat dzisiejszy od- 
ladny szmat ziemi po lewej stronie ul. Leona 
Sapiehy zamieni się w pięknie zabudowaną, n0- 
wą dzielnicę, która będzie przedłużeniem „Ka- 
stelówki*. 

+ Kwestya cmentarzy. Na ostatniem 
posiedzeniu magistratu rozważano sprawę Toz- 
szerzenia cmentarzy lwowskich. Wybór miejsca 
przedstawia jednak ogromne trudności. Cmentarz 
janowski w sąsiedztwie swojem nie posiada ani 


piędzi ziemi, nadającej się na cele rozszerzenia 
ementarza, a ponieważ miejsca na obecnym juź 
poczyna braknąć, niezbędnem okazuje się skie- 
rować punkt ciężkości pogrzebów ku cuenta- 
rzowi Łyczakowskiemu. Jednak i Łyczakowski 
nie obfituje w wolne obszary, dlatego też oglą- 
da się gmina ustawicznie za nabyciem jakiego- 
kolwiek odpowiedniego gruntu sąsiedniego ; ofer- 
ty jednak, jakie gmina otrzymuje w tym celu, 
są bardzo wygórowane. Obecnie rokuje gmina 
z jednym z właścicieli o kupno obszaru zwyż 
jednego morga, ale warunki są również zbyt 
wygórowane. Podniesiono tedy myśl, która mo- 
że mieć bardzo doniosłe znaczenie dla dalszego 
rozwoju miasta i jego zdrowotności, mianowicie 
kwestyę urządzenia daleko poza miastem emen- 
tarza centralnego. 

— Z kolei. Z dniem 1 lipca b. r. ule- 
gnie zmianie rucb pociągów sezonowych nr. 
2226 i 2227 na szlaku kolei lokalnej „Lwów- 
Bełzec (Vomaszów)* podług następującego roz- 
kładu jazdy: Pociąg nr. 2226: odjazd z Brzu- 
chowie po południu o godzinie 4 minat 46, 
z Rzęsny polskiej o godz. 4 minut 55, z Kle- 
parowa o godzinie 5 minut 4, przyjazd zaś do 
Lwowa o godz. 5 minut 9 po południu. Pociąg 
nr. 2227: odjazd ze Lwowa po południu o go- 
dzinie 5 minnt 35, z Kleparowa o godzinie 5 
minut 42; z Rzęsny polskiej o godz. 5 minut 50; 
przyjazd zaś do Brzuchowie o godz. 5 minut 59 
po południu. 

W bieżącym sezonie letnim zaprowadza 
się na czas od 17 czerwca do 10 września 1906 
bilety powrotne po zniżonych cenach jazdy ze 
Lwowa do Pustomyt, Szczerca i napowróż, tu- 
dzież ze Lwowa do Stawczan, Lubienia wiel- 
kiego i napowrót, ważne tylko w niedziele i 
święta rzymsko-katoliekie i to wyłącznie dla po- 
ciągów poniżej wymienionych, po cenach nastę- 
pujących: Ze Lwowa do Pustomyt i napowrót 
II. kl. 090 K., IT, kl. 1:40K.; ze Lwowa do 
Szezerea i napowrót III. kl. 1:30 K, T. kl. 
210 K.; ze Lwowa do Stawczan i napowrót III. 
kl. 0:90 K., II. kl. 140 K.; ze Lwowa do Lubienia 
i napowrót II. kl. 1.80 K., II. kl. 2-10 K. W kie- 
runku ze Szezerca ważne są te bilety powrotne 
w niedziele i święta rz. kat. i w dniu nabycia 
dla pociągów: Nr. 1721 (odjazd ze Lwowa 
1045 rano, przyjazd do Pustomyt 1121 rano, 
przyjazd do Szezerea 11:45), Nr. 1718 (odjazd 
ze Lwowa 2'30 po południu, przyjazd do Pu- 
stomyt 300 po południu, przyjazd do Szezerea 
812 po południu). W kierunku przeciwnym 
ważne dla pociągów osobowych: Nr. 1722 (od- 
jazd ze Szezerea 8:00 wieczorem, odjazd z Pu- 
stomyt 8:59 wieczorem, przyjazd do Lwowa 
9:40 wieczorem) i Nr. 1718 (odjazd ze Szezer- 
ca 10/08 wieczorem, odjazd z Pustomyt 10:19 
wieczorem, przyjazd do Lwowa 1050 wie- 
czorem. 

W kierunku do Lubienia wielkiego pod 
tymi samymi warunkami dla pociągów osobo- 
wych: Nr. 2111 (odjazd ze Lwowa 8'55 rano, 
przyjazd do Stawczan 9-20) rano, przyjazd do 
Lubienia wielkiego 937 rano) i Nr. 2117 (od- 
jazd ze Lwowa 201 po południu, przyjazd do 
Stawezan 272% po południu, przyjazd do Lu- 
bienia wielkiego 2-47). W kierunku przeciwnym 
dla pociągów osobowych: Nr. 2116 (odjazd z 
Lubienia wielkiego 8'87 wieczorem, przyjazd 
do Stawezan 8:53 wieczorem, przyjazd do Liwo- 
wa 9'20 wieczorem) i Nr. 2118 (odjazd z Lu- 
bienia wielkiego 11:00 w nocy, przyjazd do 
Stawczan 11:16 w nocy, przyjazd do Lwowa 
11:50 w nocy). 

Biletów powrotnych po zniżonych cenach 
jazdy I. klasy nie wydaje się. 

Dzieci w wieku 4 do 10 lat płacą przy 
tych pociągach albo całe bilety w dotyczącej 
klasie wozu, lub połowę normalnej ceny biletu 
do jazdy zarówno tam, jakoteż i napowrót. 

Bilety te powrotne nie sa przenośne, & w 
zwykłych dniach tygodnia sa w ogóle nieważne, 
Nabyć je można przez cały dzień zarówno przy 
kasach osobowych na głównym dworcu, jakoteż 
i w biurze miastowem e. k, kolei państwowych 
(pasaż Hausmana) we Lwowie. 

Z powodu podmycia i częściowego uszko- 
dzenia mostu w klm 70 wstrzymano ogólny 
ruch pociągów na przestrzeni Diatkowce-Bret- 
tler-Szeparowce-Kniaźdwór, kolomyjskich kolei 
lokalnych. dnia 16 czerwca przypuszezalnie na 
przeciąg 2 dni. 

— Wycieczka Sokołów do Skolego. 
W dniu 24 b. m., (bez względu na pogodę) 
urządza V. (lwowski) Okręg polskich Towa- 
isyetw gimnastycznych sokolich wycieczkę do 
t tolego, celem uczeżenia rocznicy założenia tam- 
tujszego gniazda. Wyjazd ze Lwowa z główne- 
go dworca o godz, 7:30 rano — powrót do 
Lwowa o godz. 10:50 wieczorem. Bilety po- 
wrotne klasy III. po cenie 3 kor. 40 hal. na- 
bywać najlepiej w przeddzień wycieczki w biu- 
rze Sokołowskiego, Pasaż Hausmanna. 

„— 4 Muzeum przemysłowego. W o- 
statnich czasach z lwowskie Muzeum prze- 
mysłowego wzbogaciły się cennymi nabytkami, 
dzięki ofiarności różnych osób prywatnych, I tak 
p. Puławski, obywatel ziemski z Podola rossyj- 
skiego, ofiarował dwa poreelanowe talerze fran- 
cuskie stare; p. Milska ze Lwowa kolekcyę 
pisanek z Pokucia, wreszcie p. Klausner z A: 
lina bardzo znaczną, bo sześćdziesiąt pięć sztuk 
wynoszącą kolekcyę starożytności, w skład któ- 
rej wchodzą okazy dawnej porcelany rozmaitych 
fabryk, bronzy, meble i wspaniałe sanie z XVIII. 


stulecia. Czyn ten p. Klausnera tem bardziej 
podnieść należy, że pachodząc z Galicji, jak- 
kolwiek oddawna w Berlinie stale zamieszkały, 
nie przestał ezuć się obywatelem naszego kraju, 
czego swoją hojną ofiarą złożył właśnie dowód. 
Wszystkim pp. ofiarodawcom wyraża Zarząd 
Muzeum na tem miejscu jak najserdeczniejsze 
podziękowanie, w nadziei, że hojność ich i dla 
innych posiadaczy zabytków przemysłu artysty- 
cznego, stanie się zachętą do ufiarności na rzecz 
Muzeum. 


— Lwowska Sekcya Towarzystwa 
inżynierów kolei państwowych urządziła w ubie- 
gla sobotę półdniowa wycieczkę do Czerlan, 
dla zwiedzenia tamtejszej fabryki papieru i po- 
łączonych z nią fabryk kopert, haftów papie- 
rowych, zeszytów szkolnych i t. d. Przeszło 40 
osób obojga płci, biorący udział w tej poucza- 
jącej a nader udałej wycieczce. przyjął i ugo- 
ścił zarząd fabryki w zastępstwie niechecnego 
właściciela dra Kolischera. 

— Wypadek lwowskiego lekarza w 
Kijowie. Dzienniki kijowskie donoszą o wy- 
padku, jaki spotkał okulistę lwowskiego dra 
Alfreda Burzyńskiego, który powołany ze Lwo- 
wa dla dokonania operacyi, bawił kilka dni w 
tem mieście. Na jadącego powozem napadli pi- 
jani Żołdacy i kamieniami rozbili budę w po- 
wozie. Tylko szczęśliwemu trafowi i rączości 
koni lekarz lwowski przypisać może szezęśliwe 
ocalenie swego życia. 

— Popis uczenie i uczniów koncesyono- 
wanej szkoły gry na cytrze Idy Góni-Danek 
odbędzie się we środę, 20 b. m., o godzinie 5 
po południu w sali Domu narodnego. 

— Na placu powystawowym, obok 
pawilonu restauracyjnego p. Roberta Tomiekie- 
go, wystawiono teatrzyk letni, w którym — 
jak się dowiadujemy — znany humorysta pol- 
ski Ludwikowski urządza kabaret polski na spo- 
sób paryski. W repertuar wchodzą areykomi- 
czne farsy i krotochwile, kuplety, monologi i 
dyalogi. Wszystkie utwory wygłaszane będą bez 
suflera. Towarzystwo składa się z 10 osób. 

— Posiedzenie naukowe polskiego To- 
warzystwa przyrodników im. Kopernika odbędzie 
się we wtorek, dnia 19 b. m., o godz, 6 wie- 
czorem w sali Instytutu chemicznego Uniwer- 
sytetu (uliea Długosza). Porządek dzienny: 1. 
Prof. J. Zaleski: Badania Emila Fischera nad 
ciałami białkowemi. 2. Dr. J. Hirschler: Pra- 
wo Mendla w zoologii. 3. Luźne komunikacye. 

— Restauracya Wawelu. W dalszym 
ciągu studyów przygotowawczych do restauracyi 
Zamku na Wawelu, rozpoczęto kłaść rusztowa- 
nie na hełmie wieży zamkowej, dotykająeej bez- 
pośrednio katedry. Rusztowanie z desek opasze 
caly hełm naokoło, poczem zarządzone będą od- 
powiednie badania i rozpatrywania. 

A Samobójstwo. W parku Kilińskiego 
odebrał sobie w sobotę życie celnym wystrza- 
łem z rewolweru, skierowanym w prawą skroń 
60-letni Ludwik Jarecki, stroiciel fortepianów. 
Przy denacie znaleziono list, w którym podaje, 
że powodem rożpaczliwego kroku była głu- 
chota. 

Zwłoki odstawił komisaryat I. dzielnicy 
do kostnicy zakładu medycyny sądowej. 

A Nagły zgon. Ludwik Sołtys, starszy 
radca dyrekcyi dom=n i lasów, przechodząc wezo- 
raj około godziny 8 wieczorem placem Marya- 
ckim, uezuł się nagle niezdrów. Zawołał przeto 
dorożkę i polecił zawieźć się do lekarza, Do- 
rożkarz zawiózł go na stacyę ratunkową, lecz 
zaledwie ułożono go na sofie, chory wyzienął 
ducha. Powodem nagłego zgonu, według orze- 
czenia lekarzy stacyi ratunkowej, był udar ser- 
cowy. 

A Małoletni zbieg. Jedepastoletnia Ma- 
ryanna Filozotówna, córka gospodarza grunto- 
wego w Sokolnikach, zbiegła onegdaj z domu 
rodzicielskiego i ukrywa się we Lwowie. 

A Kronika policyjna. P. Jakóbowi Me- 
stelowi, nauczycielowi ludowemu, skradziono 
wczoraj w ul. Żółkiewskiej srebrny zegarek ze 
złotym łańcuszkiem. 

Na placu Krakowskim aresztowano wezo- 
raj notowanego złodzieja kieszonkowego, 16-le- 
tniego Leona Łozińskiego, w chwili gdy ukradl 
p. Józefowi Surmie, zarządcy starej rzeźni, srebr- 
ny zegarek 

— Z Izby sądowej. Przed tutejszym 
trybunałem sądu przysięgłych odbyla się w so- 
bote rozprawa karna przeciw Iwanowi Lada 
młodszemu i Iwanowi Łada starszemu, włościa- 
nom z Drozdowiec, powiatu grodeckiego. 

Pierwszy z podsądnych oskarżony był o 
zbrodnię morderstwa, dokonanego przez oblanie 
witryolem swego nieślubnego dziecka, drugi zaś 
zasiadł na ławie oskarżonych jako współwinny 
w tej zbrodni, ponieważ dopomógł swemu Sy- 
nowi do wykonania morderstwa. 

Po przeprowadzonej rozprawie trybunał, na 
podstawie werdyktu sędziów przysięgłych, ska- 
zał Ładę młodszego na karę śmierci prze po- 
wieszenie, Ładę starszego zaś na 3 miesiące 
ścisłego aresztu. 

— Zmarli w ostatnich dniach: We Lwo- 
wie: Jan Krzysztofowicz, b. kupiec i właściciel 
realności, w 61 r. życia. 

W Sygniówce: Marya de Rikauer, w 58 
r. życia. 

— IV. Zjazd prawników i ekonomi- 
stów polskich rozpocznie swe obrady w Kra- 


+ 


kowie d. 2 października uroczystem zebraniem w 
auli „Collegii Novi“ pod przewoduictwem prof. 
dr. Fiericha. Po dokonaniu wyboru prezydyum 
Zjazdu wygłosi odezyt inauguracyjny JE. dr. 
Leon Biliński, gubernator Banku austto - we- 
gierskiego. Po południu rozpoczną się obrady 
sekeyj: prawniczej i ekonomicznej. Zamknięcie 
Zjazdu nastąpi dnia 4 października uroczystem 
zebraniem, na którem sekcye przedłożą sp'awę 
ze swych obrad. Wszelkich informacyj udziela 
sekretarz generalny komitetu, prof. dr. Juliusz 
Makarewicz, Kraków, ul. Biskupia |. 9. 


— W salonie «Ars» w Krakowie uka- 
zał się w tych dniach mało znany większy 
obraz olejny Jana Matejki, przedstawiający 
„Konrada Wallenroda“. Ze skarbnicy twórczości 
wielkiego poety raz tylko jeden skorzystał wiel- 
ki malarz polski i to właśnie we wspomnianem 
dziele, które znawcy i miłośnicy sztuki do naj- 
świetniejszych jego kreacyj zaliczają. 

— Z Krakowa donoszą : W najbliższych 
dniach wyjeżdża stąd do Wiednia deputacya, 
celem poparcia tam sprawy konwersyi długów 
urzędników. Spruwa ta znalazła gorące popar- 
cie u Rządu krajowego, a deputacya pragnie 
obecnie uzyskać przychylność dla tej sprawy 
nowego P. Ministra skarbu dra Korytowskiego. 
Oprócz tego deputacya będzie się starała ró- 
wnież o poparcie innych postulatów urzędni- 
czych. W skład deputacyi wchodzą: prof, Uni- 
wersytetu dr. W. L. Jaworski, dr. Liebermann, 
dr. Patkiewicz i pp.: Niklas i Skąpski. 

— W seminaryum nauczycielskiem 
w Stanisławowie odbył się pod przewodnictwem 
krajowego inspektora szkól, p, Jana Matijowa 
egzamin dojrzałości w czasie od 14 maja do 9 
czerwca b. r. Przystąpiło do egzaminu ogółem 
51 uczniów publicznych, 33 eksternistek i 15 
eksternistów. 

Świadectwo dojrzałości otrzymali: Ucznio- 
wie zakładu: Auerbach Chaim, Bałandiuk Ja- 
kób, Bednarski Mikołaj, Baranowski Jan, Beń 
Bazyli, Bertisch Dawid, Capi Władysław, Cha- 
czko Kajetan, Fedoryszyn Teodor, Gajkowski 
Aloizy, Geib Edward, Halarewicz Antoni, Her- 
zig Szloma, Hoszowski Józef, Huber Jakób, Ja- 
goszewski Michał, Janczewski Józef, Kinzhuber 
Leopold, Kowalik Eugeniusz, Kraminer Callel, 
Kwartler Mendel, Łazarenko Michał, Łopuszań- 
ski Mieczysław, Merk Rudolf, Mnusij Bazyli, 
Olejak Zygmunt, Oroniewiez Teodor, Paszkie- 
wiez Antoni, Pękalski Kazimierz, Podhaniuk 
Walery, Ringelblum Perec, Sawiak Jan, Stiasny 
Leopold, Szkawritko Dymitr, Seinfeld Turael, 
Tatuch Andrzej, Weyde Kazimierz; eksterniści: 
Griiuberg Izaak, Kusznir Antoni, Samotołka Jan; 
eksternistki: Cętarówna Wanda, Czubatówna Ga- 
bryela, Erbenówna Marya, Kotykówna Stefania, 
Mołodijówna Marya, Sanojcówna Agnieszka, Win- 
nicka Zofia, Wertheimerówna Jiitte, Życzyńska 
Genowefa. 


Dwunastu uczniów publicznych, sześciu 
eksternistów i czternaście eksternistek przezna- 
czono do egzaminu poprawczego z jednego przed- 
miotu po feryach szkolnych; dwóch uczniów 
publicznych, pięciu eksternistów i ośm ekster- 
nistek reprobowano na rok; jeden eksternista i 
dwie eksternistki odstąpiło od egzaminu. 


Kronika zagraniczna. 


RRT 


* Z Bukaresztu donoszą: Z powodu 
niepogody odroczono otwarcie wystawy do 28 
b. m. 

Rada miejska wydała na cześć burmistrza 
miasta m. Wiednia dra Luegera bankiet, w cza- 
sie którego burmistrz Bukaresztu toastował na 
cześć Najj. Pana, następnie na cześć dra Lue- 
gera, a burmistrz Wiednia na pomyślność ar- 
mii rumuńskiej. 

* Straszny orkan z gradem znl- 
szezył — jak donoszą z Melitopola (gub. taurydz- 
ka) — winnice na przestrzeni przeszło 100.000 
dziesięcin. Grad dochodził do 2 funtów wagi. 
Również zginęło wiele bydła. 

* Badania nad samobójstwem. 
W instytucie pałalogiczno-autonomicznym w Kie- 
lu zebrano dane zaobserwowane przy 300 se- 
kcyach zwłok samobójców. Wyuiki ogłoszona 
w jednem z pism naukowych, rzucają zupełnie 
nowe światło na przyczynę wielu samobójstw. 
W licznych wypadkach n p Śmierć z własuej 
ręki jest właściwie tylko komplikacyą objawów 
goraczki, W większości wypadków wszakże cho- 
roby umysłowe i nadużywanie alkoholu są przy- 
czynami głównemi. Statystyka owych 800 wy- 
padków doprowadzila do następującySh rezul- 
tatów : samobójców było 230, samobójezyń 70; 
większość (6%) była w wieku między rokiem 
czterdziestym a pięćdziesiątym, a potem (63) 
między trzydziestym a człerdziestym, Z rozmaj- 
tych sposobów 50 pre. samobójców wybrało 
powieszenie, 29 pre. utopienie, 10 pre. otrucie, 
Innych sposobów śmierci próbowało jedenastu 
mężczyzn i trzy kobiety, Najwięcej samobójstw 
przypadło w lecie, najmniej jesienią. U 5 pre. 
tylko stwierdzono chorobę umysłową, również 
w bardzo niewielu wypadkach „dziedzi- 
czność* tak często uważaną za powół sa- 
niobójstwa. Natomiast w licznych wypadkach 
przyczyna była tak błaha, że niepodobna wyo- 
brazić sobie, jak mogła stać się powodem tar- 
gnięcia na życie. 


Otóż przy najbliźszem badaniu zwłok, se- 
keji poddanych, profesor Heller w 73 wypad- 
kach — 22 proe. odnalazł ślady uprzednich 
chorób gorączkowych w obrzmialej śledzionie. 
Wypadki samobójstwa w ostrych chorobach in- 
fekcyjnych nie są rzeczą nową, a wiadomo, że 
zwłaszcza tyfus wywołuje predyspozycyę do sa- 
mobójstwa. Zduwiewającem jest wszakże, aż 
zdarza się to tak często. Obok tej przyczyny 50 
procent samobójców stanowią alkoholicy, a pro- 


cent ten wzrasta z wiekiem. Nadto wykazały 
sekcye znaczną liczbę zmian w centralnym 
ustroju nerwowym. 

—— mamu 


Dirzymujemy następujace mo: 
Szanowna Redakcyo! 
Proszę uprzejmie o łaskaw» 
mej odpowiedzi na zarzuty p. ls 
skiego, zawarte w nr. 255 0% 
w fejletonie muzycznym: 
Przedewszystkiem energier 
się, jakobym w recenzyi mej 
meckiego (p. nr. 122 Gazety La 
raził się pogardliwie o naszej 
twórczości na polu pieśni solowe; 
odmawiałem talentu i znaczenia 
śniarzom starszym, ani też ich ri 
łem (choć nie przeeeniałem), uzia, 
Żeleńskiego, Noskowskiego, Galla i 
naszej literatury wartościowemi i > 
czenia, które osądzi przyszły hist 
polskiej i że cieszą się nawet w 
kołach amatorów tak wielką popular 
jakiej nawet Schubert, Strauss, Wolf, 
Grieg, Schumann, Liszt i inni piesi 
rzyć nie mogą. Powiedziałem natom' 
raźniej — i tego zdznia nie zmieni 
pieśniarze nie ida równocześnie z 
dzieja na polu piesui A lat (pow. 
mnie) trzydzieści, że iylko trwa . 
śmiało wyglądają poz% okręg za” 
Moniuszkę. Z ten: zgodzi się każ 
i cośkolwiek uiu* jaer jadzyk, i, 
myśli osobistych wsslędów. W tal 
dzeniu niema ani śladu zarzutu, 
starsi pieśniarze nie posiadali nawet 
zdolności. Ze napisali cały sklad pi 
dążą w jednym kierunku i po bard: 
dzonej i wygodnej drodze w postaci, 
dzenia nadużywanych wiejskich tańce 
mnie nie ulega żadnej wątpliwości. 
są objawem talentów, nawet do na 
szczerych, ale nie są objawem silnych i 
dualności, które albo zaczynają nowy ķi 
w pewnem terytoryum (choćby!!) mu 
kultury, albo zaznaczaja lnie swe „b 
nawet w tym razie, i 
siadał talentu torując” * 4 
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pieśni są jednakie, ior- 
sze, ale niema mi iq- 
cej znaczenie cze - 
nek“ Europa już f- 
ner Standpunk Jera, 
Wolfa i Strar sf 
zgoła czem ir wał. 
Wzrosło bo JYWA- 
lających wyzyska 16 poe- 
tycznym wyzyska u kładzie 
nacisk na plastyk ów, na 
sztukę tematyc adze- 
nia, na wyzbycie się K 
warzyszenia („akompania.” 

Gźno-tematyczne przekszt:łca vuych me- 


tywów, na wytworną deklamas, 2go ostatnie- 
go wyrażenia nie mógł strawić „. N.), na to, 
aby fortepian względnie orkiestra niezależnie od 
głosu współdziałały w charakteryzacyi (Sił ve- 
nia verbo!) tekstu, na wyswobodzenie sią od 
czysto muzycznego formalizmu, na wolny me- 
lodyjny styl, na suggestywną zdolność „partyi“ 
fortepianowej i t. d, a to wszystko wymaga 
zupełnie swobodnej i zupełnie nowej „skompli- 
kowanej* (dla nauczycieli harmonii) harmoni- 
zacyi, które to środki nazywa p. Niewiadom- 
ski „modą lub poza“, a o których R. Wagner 
powiedział coś iunegv, pisząc: Im der Melodie 
des Dichters ist die Harmonie, nur gleich- 
sam unausgesprochen, mitenthalien, Kto zaś 
z naszych najmłodszych pieśniarzy uwzględnia 
te tak nieublaganie logiczne warunki tworzenia 
pieśni, tego p. N. nazywa nieszczerym. Tych 
warunków nie widzę i nigdy nie ujrzę w na- 
szej dawniejszej (wczorajszej) pieśni — mimo 
twierdzeń pana N. — Nie wymieniłem między 
pieśniarzami Karłowicza — pomimo, że jego 
pieśni, które znam na pamięć, w niczem a ùi- 
czem uie ustępują najlepszym pieśniom Żeleń- 
skiego i Noskowskiego, są nawet o wiele śwież- 
sze i pomysłowsze w harmonizacyi. 

Ale dla mnie Karłowicz jest w pierwszym 
rzędzie symfonistą, który rówuież o głowę wyż- 
szym jest od tego, co nasi dawniejsi symfoniści 
napisali; — to muzyk na europejską skalę, 
właśnie nie znoszący zaściankowości i utrzy- 
mujący kontakt między soba, a tem, co dzieje Się 
w świecie, więc nie prostaczek, Pod moim adre- 
sem robi p. N. uwagę, że „jeśli dla kogoś tru- 
dność akompaniamentu jest koniecznym warun- 
kiem piękności pieśni i t. d.“ — uwaga, be- 
dąca dowodem, że mimo, iż moje wymogi od 
nowej pieśni, zawarte w recenzyi pieśni Jachi- 


r ah a 0) 


5 


bar. Herzoga; Ż) | wśród publiczności francuskiej, by lokująe 
swe kapitały w bankach obcych, usuwała 
się od płacenia swemu rządowi podatku do- 


chodowego. 


meckiego, są to „rzeczy znane i tysiąc już razy 
omawiane“, przecież je tysiąc i jeden razy nasi 
pieśniarze pomijają. Nie o trudny akompania- 
ment, ani nie o p. N. mi chodziło, nawet die 
myślałem o nim wtedy, natomiast miałem na 
myśli niektórych krytyków, którzy nie znając 
nowszej pieśni narzekali na naszych najmłod- 
szych pieśniarzy, Z€ ich pieśni posiadają „tru- 
dny akompaniament”. Nakoniec małe niepora- 
zumienie. Wyrażenia „prostaczek” nie użyłem 
ani ze złej woli, avoi „Aj Pod adresem p. N. 
Zkąd więc jemu PrZySZ40 na myśl. iż 

Baj] A wziąć do siebięć r BoA 

Monachium, 15 czerwea 1908. 
Adolf" Chybiński, 


"RH ‘he kl. i 
"Eh ŚL ad kl. p. Zangena; 3 „Vil- 


lani“ 3 |. en. og. P- Meielila. Biegały 3 ko- 
nie, pierwszy zwyciężył A A 080 z. 

Totala z SA 2a a= c 

IIL. Nagroda Rudawy. Nagroda 2000 
kor. (1500 ko ofiarowane przez Ministerstwo 
rolnictwa. zwycięzcy: 300 kor., kupie, 200 
kor. trzeciemu koniowi): Meta 2000 m. U startu 
stanęły 2 konie. Zwyciężył bardzo łatwo 
ośmiu długościami „Tommy 4 l. gn. go; 
p. Żangena, drugą była 3 |. gn. kl. „Ronulla 
Ue 10—20, za 20—41 kor. 


Totalizator 78 
5 rcedaśny dwulatek. Nagro- 
da PA kor. (1500 kor. zwycięzcy, 800 kor. 
drugiemu. Meta 1000 m. Zwyciężyła bardzo 
łatwo piecioma długościami „Bogdanówka 
klacz p. Żangena, druga była „Subrosa* klacz 
o -a Meichia. p 
L Teodora za 10—13, za 20—27 kor: 
V. Hr. Jana T arnowskicgo Memorial- 
Biakes, Nagroda 5000 kor. (4500 kor. zwycię- 
zcy, 500 k. drugiemu): Meta 1200 10. 1. „Tom- 
my” 4 1. gn. Og- Tgn. Zangena latwo dwoma 
dlugościami. Ż. „Kgerlinder" 4 l.gn. og. p. 
Herzoga. 3. „Gitta“ 3 |. gn. kl. p. Bartoscha. 


iegał ie. 

Biegaly 0020/1083, za 20—00 kop, 
VI. Nagroda austr 

2000 kor, (1500 kor. A 

drugiemu, 200 kor. trzeciemu). 


W Londynie zaprzeczają doniesieniu 
berlińskiej Post, jakoby prezydent Fallićres 
zamierzał z końcem listopada zawitać do an- 
gielskiej metropolii w gościnę. 


Do Standardu donoszą, że mr, Ha l- 
dane zaproponuje parlamentowi w przy- 
szłym miesiącu znaczną redukcyę armii. 
Zamyśla on mianowicie skreślić 48 bateryj 
i zmniejszyć liczbę piechoty o 10.000 Indzi. 
Oprócz tego odpaść ma 20 kompanij furgo- 
nów, a miejsce 45 bateryj czynnych zajmą 
baterye rezerwowe, uzbrojone staremi dzia- 
lami. Mr. Haldane oblicza, że w ten sposób 
zaoszczędzi się kilkaset tysięcy fnt. szt. 


(aw) 2 "adesłanyeh wydawnietw. 
Andrć Lich berg: „Siostrzyczka Trota“, 
Dzieło nagrodz przez Akademię francuską 
w przekładzie «9 G. Lwów. Nakładem H, 
Altenberga 1> 

Książk czyta się z radością. W jej 
towarzystwie = taje się wytchnienia. Wywiera 
ouu wrażenie „tkgdyby z jej kart spoglądały 
ku nam jać - 7 dziecka. Jest to rzeczywi- 
ście książka ecku. Psychologiczne stadyum 
duszy maleńk: istoty budzącej się do życia, 
napisane na podstawie świetnych i trafnych 
obserwacyj, owiane przytem szczerym humo- 
rem, który wpleciony zręcznie w tło akeyi 
rozjaśnia ją światłem pełnem radości i pogody. 

Andre Lichtenberg okazał w „Siostrzyczee 


Z Belgradu donoszą, że wiadomość o 
mającem rzekomo nastąpić spotkaniu 
króla Piotra z ks. Ferdynandem 
bułgarskim, jest nieprawdziwa. Serbskie zwla- 


yackiego Jockey klubu, podobne. propozyjcją: 


zwycięzcy, 800 kor. 
Meta 1000 


Rząd serbski przygotowuje wielką 


rotin“ pierwszorzędny talent literacki.  Potrati | m. Biegały dwa konie; zwyciężyła półtora zmiane w obsadzie swych posterunków dy- 
pisać o majdrobniejszej rzeczy z datwością | długością gn. Kl „Pityń” bar. Herzoga. 2. | plomatycznych. Między innemi ma, jak z 
i wdziękie., sściwym tylko pisarzom fran- „Rózsim* gn. kl. p. Meichla. ac Belgradu donoszą, przenieść się poseł wie- 
cuskim. Un kże zainteresować czytelnika Totalizator 7 10—13, za 20—27 kor. | deński dr. Wniez do Petersburga. Posteru- 


VII. Wielkie krakowskie wiosenne Stec- 
gle i Nagroda honorowa i 4000 kor. 
(3000, 500, 300, 200 kor.). Meta 4800 m. 
Zwyciężyła bardzo łatwo 10 dlagościami Lo- 
ra Dore" 5 È gn- kl. p. Bartosceha. 2, „Hip: 
pokrates* st. gn. w. rotm. Hagelina. 3. „Ti- 
tan“ 4. gn. W: P Zangera (bardzo zły), Bie- 


gały 3 konie. 


nek jego w Wiedniu objąłby w takim razie 
pos. rzymski Milowanowicz. Poselstwo w 
Rzymie ma się dostać dr. Nenadowiczowi. 


sposobem "ięcia tematu, który wyrasta pod je- 
go piórew w prześliczną figurynkę literacką 
której uśr ech na zawsze pozostaje w pamięci 

Stu am swoje podzielił autor na dwie 
CZĘŚCI. 

Wen Pierwszej jest maleńki Trot. 
Rozpieszezonego Jedynaka spotyka  nieprzewi- 
dziana przygoda. Przybywa mu siostrzyczka, 


TELEGRAMY GAZETY LWOWSKI 


Luepukt, a fakt ten i jego wszystkie następ- 'otalizator Za 10--44, za 20—88 kor. JĘ = 
sta sProwadzają zupełny przewrót w poję- Z Delegacyj 
M atrywaniach i światopoglądzie dziecka, | ma ze aj EG 3 ; R 

„Amie pogodzić się ze zmianą, wywo- Wiedeń, 16 czerwca. Komisya budże- 

iem na świat siostrzyczki. Trot ob- 05 ATNIA POCZTA towa Delegacyi anstryackiej przyjęła spra- 

u zu in F wozdanie referenta margr. Bacgnehema i 


aa podejrzliwie, z pewną 


uchwaliła budżet spraw zagranicznych, po- 


a jaka adzi A Tn a 
milości otcezajacej A TEE + REX ak 26 re ala nad ordinari isk 
jacaj In +. Czuje się Fremdenblatt donosi: Wiadomość je- | 9% ee AR pin zaa JH 
) PE ag j E 


iętym na drugi plan.  otvka go cały 
3 zawodów, w tym wi: a  zpaczliwych i 
ih. Trot jest jednak grzecznym i dobrze 
"anym chlopcem, w jego piersiach bije 
tet. serduszko tkliwe, które każe mu po- 
zié się z losen i pokochać maleństwo uczu- 

ı miłości połnej pobłażania i wyższości. 
Drugą część książki wypełnia panna Lu- 
Z niezrównanym dowcipem i znajomością 
"oju duszy dziecka, autor opisuje wiernie 
wolne budzenie się do życia maleńkiej isto- 
Ly, Plerwsze objawy świadomości i przystoso- 
wywenia się do wymogów otoczenia, pierwsze 

Jej doświadczenia i tragedye. 

_ Z obu tych rozdziałów tworzy się całość 
niczwykle sympatyczna i miła, zasługująca w 
zupełnogej na ten rozgłos, jaki zdobyła sobie 
„Siostrzycyka Trota“ we Francyi i poza jej 
granicami, i p 


dnego z wiedeńskich pism, otrzymana drogą 
na Paryż, jakoby hr. Gołuchowski na- 
tychmiast po ukończeniu sesyi delegacyjnej 
zamierzał ustąpić ze swego stanowiska i ja- 
koby większość Delegacyi węgierskiej tylko 
pod tym warunkiem dała się nakłonić do 
przyjęcia budżetu Ministerstwa spraw zagra- 
nicznych, jest pozbawiona wszelkiej pod- 
stawy. 


legacyi węgierskiej rozpoczęła dziś obrady. 
Referent Thorotzkai wyraził zadowolenie z 
powodu trwałości trójprzymierza, ale zarzu- 
cił hr. Gołuchowskiemu, że nie zdołał uchy- 
lié ataków prasy Niemiec na Węgry podczas 
ostatniego przesilenia. Krytykował politykę 
bałkańską, zarzucając, że Austro-Węgry zo- 
stały wyparte z targu wschodniego przez 
Niemcy i Belgię. Czynił też zarzut, że wła- 
dze konsularne częstokroć nie władają języ- 
kiem węgierskim. 


Austro-węgierski poseł w Kopenhadze, 
hr. Wydenbruek, uda się w zastępstwie 
Austro-Węgier na koronacyę króla Hakona 
do Norwegii, by wręczyć królowi pismo 
gratulacyjne Najj. Pana. | 

Na uroczystość koronacyjną wysyłają 
swych przedstawicieli wszystkie państwa 
z wyjątkiem Szwecyi. i 


Kraków, 18 czerwca. (Tel. pryw). Ar- 
tyści teatru miejskiego wnieśli do prezydyum 
miasta pismo, w którem domagają się Zwro- 


Repertoar Teatru miejskiego. 
aa Dzis, w poniedziałek, (wznowieni«) „Kary- 
D. puy , studyum sceniczne w 4 aktach J. A. 
wskiego. 
są We wtorek po raz piaty (nowość) „Od- 
uż baśńć, poemat w 8 aktach Stanisława, 
Przybyszewski ego. grami. 
We środę, (wznowienie) „Nadzieja“, szta- Poprzedni 
a e, AO 17 > „ag przednio odbył z dr. Wekerle kon- 
i -a aktach Hermana Heiermansa. I. występ ferencyę P. Minister aib dr. KAR. 
udwika Solskiego. „ |Ski. Między innemi omawiano podobno 
We Czwartek, po raz piaty (nowość) kwestye podjęcia wypłat gotówką. 
„Aszantka*, komedya w 3 aktach Włodzimierza = Po południu wymienionego dnia od- 
Perzyńskiego, ae i przewodnictwem P Prezydenta 
W piątek, (wznowienie) „Sawantki”, ka- której AG Ra T M 
medya w 5 aktach Moliera. LL. występ Ludwi- oi «dk 
ka Solskiego, 


Austryacki Prezydent Ministrów, br. 
Beek, odbył d. 16 b. m. w pałacu węg. 
Ministerstwa dłuższą konferencyę z węgier- 
skim prezydentem ministrów dr. Wekerle. 
Przedmiotem narad było przygotowanie ro- 
kowań ugodowych między Austryą i Wẹ- 


przed upływem b. m. 


herb. 


nczęszczało 150 uczenie. Rozdano nagrody w 
książeczkach Kasy oszczędności i książkach 
do nabożeństwa. 

Dziś przed południem odbyło się po 
nabożeństwie żułobnem odsłonięcie pomnika 
grobowego ś. p. Marka Marcelego Guyskie- 
go, artysty rzeźbiarza. Pomnik jest dłuta 
ucznia zmarłego, artysty rzeźbiarza Blotni- 
ckiego. 


Wiedeń, 18 czerwca. Najj. Pan udał się 
w towarzystwie generalnego inspektora Naj- 
dostojniejszego Arcyksięcia Fryderyka, gen. 
adjutantów Paara i Bolfrasa, oraz licznych 
attachés wojskowych do Bruck na inspekcyę 
wojska. l 
Wiedeń, 18 czerwca. Były Prezydent 
Ministrów dr. Koerber przerwał swą podróż 

zagranicą i przybył wczoraj do Wiednia. 
„Filadelfia, 18 czerwca. Sławny szachi- 

sta Pillsbure nmarł. p 

Londyn, „16 czerwca., Jak donosza do 

dzienników z Tokio, Japonią z: 
a > „Aponia żąda od Rossyi 
TA wynagrodzenia za utrzymanie jei 
ców, 15 milionów ft. s E C 
3 1onów ft. szt., Rossya natomiast 


nie chce zapłać i€ te S y È yt N y w- 
: J Y ako zl y W 4 


Wczoraj przed południem odbyło się 
w sali ratnszowej w Wiednin i na placu 
przed ratuszem masowe zgromadzenie 
ludowe, zwołane przez stronnictwo s0- 
cyalno - demokratyczne. W zebraniu wzięło 
udział wiele tysięcy ludzi. — Przemawiali 
wszyscy prawie socyalno-demokratyczni po- 
słowie do Rady państwa. Zgromadzenie, które 
trwało trzy godziny, oraz powrót uczestni- 
ków do poszczególnych dzielnic, odbył sie 
w znpełnym porządku. Uchwalono rezolucyę 
tej treści, iż robotnicy oczekują niecierpli- 
wie chwili, w której powszechne głosowanie 
stanie się ustawą, na wszelkie przewlekanie 
reformy wyborczej spokojnie patrzeć nie 
będą, lecz zbrodni tej przeciwdziałaliby za- 
pomocą walki, której pierwszym krokiem be- 
dzie masowy strejk w Wiedniu. z 


Wyścigi konne. 


Kraków, 18 czerwca 1906. 

p) Tik f 
l rzebieg wczorajszego, pierwszego. dnia 
CZA konnych był następujący: Biegów 
pon | a 
- L Bieg otwarcia z płotami. Jeżdzili 
pra sroda honorowa i 2000 kor., 
ofiarowale , =z gminę m. Krakowa. (1500 
kor. ZWyćięzi,, 300 kor. drugiemu, 200 kor. 
trzeciemu koniowi), — Nagroda opa 
jeżdzeowi Zwycięzcy, Meta 2400 m. Bogno 
sześć I Zwyciężył łatwo OR ar JĄ 
ściami 4 l. k ” nai ząbij rotmistrzi 
scam aszt. og. „Bij zabij sro 


Kollera. Drugą byłą 4. 1l kaset A 


Położenie w Królestwie Polskiem i 
w Rossyi. 


Zangena „Gydngytyńke, trzecią RES 
klacz e por. Remera Aoga? kor.. Rząd francuski zamierza zwołać mie-| K MOE 18 czerwca. (Tel. pryw.) 
j ox za LU dak dzynarodową k ; - | Kuryer Warszawski d Lii aan (2 
S konfer ; ai rszuwski donosi, że właściciele 
enceye dla| majątków ziemskich w Inflantach prowadzą 


za plac za 50—54 j 59 kor. 
kor., ofiarowana przez austo drugiemu 
Club. (1800 kor. zwycięzcy, ta 1600 1) 


200 trzeciemu koniowi). 


ochrony przed ukróceniami poda- 
tków dochodo wych i spadkowych 
Ma to być akcya skierowana głównie prze- 
ciwko zagranicznym bankom, które aa 


w Poznaniu rokowania, w celu przesiedlenia 
się do Księstwa. 

Lódź, 18 czerwca. (Tel. pryw.). W so- 
botę o 6 wieczorem przy ul. Ogrodowej da- 


szcza ministerstwo wcale nie zajmowało się 
tą sprawą, gdyż Bułgarya nie wystąpiła 2 


tn całego przez nich i ieh poprzedników 
złożonego kapitału emerytalnego. a to w ce- 
lu przystąpienia do istniejącego już zakładu 
emerytalnego lub też założenia własnej kasy 
wzajemnej pomocy. Decjzyi domagają się 


Wczoraj zamknięto rok szkolny w szko- 
le sług, utrzymywanej przez krakowskie To- 
warzystwo oświaty ludowej. Do 4 oddziałów 


no z za węgła ul. Nowomiejskiej kilka strza- 
łów rewolwerowych do pomocnika komisarza 
I. tódzkiego okręgu policyjnego, Piotra Gold- 
forta, idącego w towarzystwie dwóch rewi- 
rowych. Goldfort zginął na miejscu. 

Wilno, 15 czerwca. (Tel. pryw.). Trzech 
uzbrojonych ludzi, którzy oświadczyli, że są 
socyalnymni - rewolucyonistami, napadło na 
drukarnię Harburga i zabrało wielką ilość 
czcionek. 

Grodno, 18 czerwca. (P. A.) Według 
doniesienia, jakie otrzymał gubernator 0 roz- 
ruchach w Białymstoku, przyszło tan w no- 
cy z soboty na niedzicię do starcia między 
wojskiem a rewolneyonistami, którzy ostrze- 
liwali budynek polieyi. Wojsko dawało sal- 
wy do tych domów, z których strzelano. 
Domy te następnie słangły w płomieniach. 
Straż ogniowa nie mogła pożara ugasić, al- 
bowiem mieściło się w nich bardzo dużo 
materyałów palnych, które eksplodowały. 
Wojsko nie mialo żadnych strat. Poczyniono 
zarządzenia, zapobiegające ponownym rozru- 
chom. 

Dźwińsk, 15 czerwa. (Zel. pryw.). Na 
ulicy zabito czterema strzałami komisarza 
polieyi Wasintkiewieza. Zabójey zbiegli. 

Bialystok, 18 czerwca. Spokój znów 
przywrócono, jakkolwiek przez cala noe pa- 
dały jeszeze strzały rewolwerowe. Podro- 
żnych, a także Żydów, znowu puszczono do 
miasta, General Bader zamianowany zostal 
gubernatorem wojskowym. A 

Koło Kładowy opadli rozbójniey wóz 
pocztowy, jadący do Kalisza, zabili poezty- 
liona i dwóch żołnierzy, którzy przydzieleni 
hyli jako straż do tego wozu, i zabrali prze- 
syłki wartościowe. l 

Petersburg, 18 czerwca. W miejsco- 
wości kąpielowej Terjoki, nieopodal Peters- 
burga, odbyło się wezoraj zgromadzenie po- 
słów do Damy i zastępców partyj socyalno- 
demokratycznej, socynlno - rewolucyjnej, anar- 
chistycznej i skrajnej finlandzkiej. Uchwa- 
lono jednogłośnie (rzy rezolucye: pierwsza 
podnosi konieczność energicznego, samoistne- 
go postępowania partyi robotniczej w Dumie; 
druga radzi ludności, aby zrzucila z siebie 
odpowiedzialność za mnortyzacyę ostatniej 
pożyczki rossyjskiej: trzecia występuje prze- 
ciw rządowi, jako sprawcy rozruchów w Bia- 
łymstoku i wzywa do organizowania milicyi 
ludowej. 

Po zgromadzeniu uczestnicy urządzili 
pochód na dworzec z czerwonymi sztanda- 
rami, śpiewając picśm rewolucyjne. % kolei 
usiłowano z dworca petersburskiego urządzić 
taki sam pochód w Petersburgu, ale policya 
temu przeszkodziła. 

Petersburg, 15 czerwca. Ohociaz weżo- 
raj odbylo się 30 zgromadzeń przy nader 
licznym udziale, w oddalonych częściach 
miasta dzień minął spokojnie. Wszędzie pra- 
wie jednogłośnie uchwalono popierać Dumę. 
| Strejk pomocników piekarskich trwa 
Jeszcze. 

Podług pewnych wiadomości prywa- 
tnych z Kronsztadu, sytuacya przybiera tam 
grozny charakter. Potwierdza się wiadomość 
jednego z pism petersburskich, że wzburze- 
nie wśród marynarzy i wojskowych robotni- 
ków fortecznych wzrasta i że obawiają się 
powtórzenia wypadków  październikowych. 
Zamożni obywatele uciekają z miasta, Z Kra- 
snego Siola wysłano do Kronsztadn dwa 
pułki gwardyi i dwie baterye z 13 działa- 
mi i 22 karabinami maszynowymi. 

Z Chełma i Kutna, w gub. warszaw- 
skiej, donoszą o napadach na biura poczto- 
we, przyczem trzech pocztylionów 1 dwóch 
żołnierzy zabito. È À 

Wiadomości ż Kaukazn brzmią niepo- 
myślnie, W gub. erywańskiej krwawe star- 
cia między rozmaiteini warstwami ludności 
przybierają większe rozmiary. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 18 czerwca 1906. Zamknie- 
cie giełdy (Schlusscourse). Godzina 2 minut 
30. Akcye austryackiego Zakładu kredyto- 
Nek k 50, Akcye węgierskiego Zakladu 
Bo ANO S08*—, Akcye Anglobanku 
d0i*—, Akeye Unionbanku 549-50 Akere 
Länderbanku 48475, Akcye Banks: F 
545-50, Akey edit 104550. A 
ali Akcye Bodeneredit 104855) Akcye 
ER icj.jskiego Banku hipotecznego 576:— 
KB kolei państwowych 676:50, Akcye 
ad REWA 16250, Akcye kolei Klbe- 

, Akcye kolei Północnej 5740:—, 
Akcye kolei ezerniowieckiej 579—, Akcye 
Alpiny 56:50, Akcye Rima Muranpi 57376. 
Akcye praskiego Towarzystwa żelaz. 2738:—. 
Akcye Fabryki broni 59%4:—., Akcye Ture- 
ckie tytoniowe 411—, Akcye Galieyjsko- 
karpackiego Towarzystwa naftowego 550'-—. 
Obligucye węgierskiej indemnizacyi 9485, 
Renta majowa 9965, Anstryacka Renta ko- 
ronowa 9975, Węgierska Renta koronowa 
95-15, 56-letnie Listy Towarzystwa kredyto- 
wego ziemskiego 95:85. 


Odpowiedzialny redaktor : 
Adam Krechowiecki. 


R 


NADESŁANE. 


BOUQUET-FARNESE 
Violet 


fabrikant, 
29 Boulevard des Italiens Paris 
fanrnissenr bróvete des cours entrangeres, 


CENNIK 
lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej 


uwów, dnia 18 ezerwea 1906 płacą [żądają 
walutą koron. 
I. Akcye za sztukę. ETA 
Banku hip. gal. po 200 zł. (400 kor.) 570 — |580 — 
Banku gal. dla handlu i przem. 
po zł. 200 (400 kor.). . . . — -—|195 — 
Kol. Lwów-Czern.-Jassy po 200 zł. 
_ W. a. w srebrze (400 kor.) . 578 —|586 — 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- 
tem Lipińsktego po 500 kor. . = —|30057 
Tow. dla gwl. przedsięb. elektry- 
eznycli wod. po 200 zł. (400 kor.) 400 —l410 — 
M. Listy zastawne za 100 kor. 
Banku h. g. 5% w. a. wyl. z 10% = (BL AO) — = 
n UNA 41a % n los w 50 l. w 100 50 101 20 
a n n Ela „601.po200k. | 98 35] 99 05 
„ kraj. 44% „los w 511 a [101 30102 — 
60 e n los w 57 L „ | 98 70] 99 40 
Tow. kred, gal. ziem. 4% (pierw- œ 
sza emisya) 5-032 ZUIE0OKOW="L 
Tow. kred. galic. ziemsk, 4% a 
les w 41'/, lat . . god GO AOI — == 
4% los. w 56 lat . s | 98 70) 99 40 
a 
III. Obligi za 100 kor. Z 
Gal. funduszu pfłpin. 4% w. a. ® | 99 50'100 20 
Bukow. funduszu propin. 5% w.a. = |1o2 60| — — 
Komunalne Banku kr. 5% (2 em.) *4 | _| —— 
: ain "e em.) — [101 20'101 90 
n no n 4% (4 ein.) 9 99 40 
Kol. lokalne dtto 4% . . . . > R N 99 0 
8 ia 4% po 200 kor. z ro- 
u 169i E E = 
Pożyczka m. Lwowa4% . a 70 w 5 
m n n Wla U 100 60 101 30 
IV. Losy. 
M. Krakowa po zł. 20 (40 kor.) 39 Lop 
Y. Monety. 
Dukat cesarski . 11 24) 11 40 
20 frankówka NE: 19 —| 19 əsl 
100 rubli rossyjskich srebrnych 249 —.251 50 
100 rubli rossyjskieh papierowych 252 — |254 — 
100 marek niemieckich . . . . 117 — 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 
Dnia 16 czerwca 1906. 


A. Ogólny dług państwa. taca żądaj 
Jednolity dług państwa w banknot. mal 5 
maj-listopad. r 9965 9985 
styczeń lipiec 9965 99-85 


| ana a] 


Licytacye. 


L. cz. E. 5/6 (6) (4626 3—38) 
yznaczoną na dzień 30 maja 1906 
audyencyę do przeprowadzenia przymusowej 
lieytacyi dóbr tabularnych Podrzyce whl. 
ki oojętych na zgodny wniosek wierzyciel- 
il I zobowiązanego odracza się dzień 
lipca Pos o godzinie 10 rano. * oo 
„Licytacya w dniu tym odbedzie si 
sądzie tutejszym w WGRA Nr, 105 IL. wio. 
ek A M tutejszym edykcie z 
marca T6 iżej 
OG 16 (4) bliżej okre 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I 
Nowy Sącz, dnia 30 maja 1806, 


L. eż. E. 46/6 (4) (4647 2— 
„. Na żądanie Uszera Kandla, kupca w 
Białymkamieniu, odbędzie się dnia 11 lipca 
1906 o godzinie 10 przed południem w s4- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 9 
w Olesku licytacya 8/10 części realności 
lwh. 448 ks. gr. gm. Białykamień część I. 
objętej. 
8/10 części nieruchomości wystawione 
na lieytacyę są ocenione na 3360 koron. 
Najniższa cena wynosi 1947 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 
Warunki licytacyjne i odnoszące się 


3) 


W chorobach kobiecych, blednicy 
(niedokrewności) oddaje 


Sematoza 


nadzwyczajne usługi. 


Jako pewną lokacyę kapitałów 
polecamy : 


467, Listy zastawne Tow. kred. ziemskiego. 
40/, i 4'/,0,, Listy zastawne Banku krajowego. 
407 i 4'/,9%/, Listy zastawne Banku hipot. 
40/, i £a Pożyczkę m. Lwowa. 
Papiery te kupujemy i sprzedajemy najko- 
rzystniej 


w gy w CA f 
Sokal i Liliem. 
Dom bankowy 1 kantor wymiany 
Zlecenia #4 prowincyi załatwiaroy 


odwrotna pocztą 
prowizyi 


Koronowa waluta. płacą żądają 
Jednolity dług państwa w srebrze 

luty-sierpień . . . . . . . . 10055 10075 

kwiecień-październik . . . . . 10050 10070 

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 3'2 pr. —— —— 

» „ 1860 po500zł. wa. 4 pr. 15840 16040 

n n 1860 po 100 zł. 4 pr. - 205— 207:-— 

n „ 1864 po 100 zł. . . . 28150 28350 

n „ 1864po 50zł. . . . . 28150 28350 

Listy zast. domen państ. pol20zł.5pr. 28925 29125 


B. Dług państwa (wszystkieh w Radzie państwa 
reprezentowanych krajów koronnych). 
Austr. renta złota wolna od podatku 


YETEDI 


mae, e 


ZA OIKÓW ZE GypRo s a 6 6 O » — 11880 
Austr. renta w wal. kor. wolna od 

podatku 4 pr. e. . 9970 9990 

C. Obligacye kolejowe. 
Kol. Areyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr. 9985 10085 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne SE. 

od podatku za 100 zł. 4 pr. . . 11765 11865 
Kol. Ces. Elżbiety za 200 zł. mk. 5*/, , 

pr. (ostemp. akcye). . . . - 408— 476:— 
Kol. Cesarza Franeiszka Józefa za 100 

M BA JR mmroe fg IZB IŻDW 
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk. 

(ostemp. akcye) 4 pr.. . . . . 9:60 10055 
Kol. Areyks. Rudolfa w wal. koron. 

wolne od podatku 4 pr. . 9950 10050 

Obligacye pierwszeństwa (kolejowe). 
Ko.. Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 10625 

w ano za, Z0 ze Bid u o aa = 
Kol. Czeskiej zach. za 200, 1000 i 

sooo A MG. |... o 9dw5, 10075 
Kol. Czeskiej emigs. z r. 1895 za 400 

pore 0... . «a. 0 DOSOWIGOT5 
Koi. bukowińskiej lokaln. za 400 kor. 

ADR. 6 . « «6.1 » O w 
Kol. galie, Karola Ludwika 4 pr. . 99870 10070 
Kol. lwowsko-ezern.-jasskiej z r. 1894 

ASPR + « « + a E 
Kol. Ar . Rudolfa (Salzkammer- 

Lo 5 S 


gut) za 400 marek 4 pr. 
D. Dług państwa (krajów korony węgierskiej). 
Weg. złota renta za 100 zł. 4 pr. . - 


95.25 


? „ w wal. kor. 4 pr. . i 05 
W$g. obl. pr. regul. Cisy 4% . - a 159— 
OB o drom za 100 zł. (200 kor.) 20950 21150 
n PCE za B0 zł. (100 kor.) 20875 21075 
E. Obligacye indemnizacyjne. 

K: i i Slawonii 9 — —— 
Wesla za 100 zł. 4 pr. 9465 9565 
F. Inne publiczne pożyczki, 

Poż. regul. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 10525 106-25 

Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los za i 
200 kor. 40H. - + + . 9880 99:80 


Utrzymuje na składzie 
czasopisma zagraniczne 


FRANCUSKIE humorystyczne: 


Fin de siecle, Frou-Frou, Jean qui 
rit, Jourmal p. tous, Rire, Rire et ga- 
lanterie, Sourire, Vie en culotte rou- 
ge, Biblioteque moderne, Les Modes, 
Femina, Le Theatre, Les Arts. 


ANGIELSKIE : 


Frys Magazine, Strand Magazine, 
Wide World Magazine, Curent Li- 
terature, Ladies Field, The King and 
his Navy a. Army, Outing, The Ta- 
tler, The illustrated London News. 


WŁOSKIE: 
Domenica del Corriere, L'Asino, II 
Secolo XX. 


ROSSYJSKIE : 
Oswobożdienie, Szut (humorystyczny), 
Nowoje Wremia. 


Sdokołowskiego 


bez doliczeniu osobnej | p; 5 m, 
bez doliczenia osobnej | Biuro dzienników, czasopism i ogłoszeń 


Lwów, Pasaż Hausmana 9. 


Kawiarnia Wiedeńska 


=== znakomita kawa. —= 


Przyjechali do Lwowa. 
Dnia 18 czerwca 1906. 


Hotel George'a. 

PP. Hr. J. Tyszkiewicz z Kolbnszowej, 
hr. K. J. Thun z Czortkowa, A. Gornyski 
z Moderówki. 

Hotel Kontinent. 

P. J. Drezin z Rossyi. 


Hotel Imperial. 
P. Hr. K. Scipio z Krakowa. 


Hotel Europe'ski. 

PP. O. Ulaszyn z Ross i, Z. Merszal- 

kiewicz z Kołodziejów+. ` 
Hotel Francuski. 

PP. S. Szostkiewicz z Kijowa, M. Mi- 
chajło z Sandomierza, M. Zachodziakin z San- 
domierza. 

Hotel Warszawski. 
P. G. Wyżykowski z Wołoczysk. 


Koronowa waluta. płacą żądają 
Bukowińskie obl. propinacyjne los za 
1007 HR o AB, wo JBG EO 
Gal. poź. kr. z r. 1893 4 pr. . 38:45 99:45 
» Obl, prop. „ 18894pr.. . . . 9910 10010 
Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 
AB g w m a a JG cd BIG0  BOAU 
ola włoska za 100 lirów (96 kor.) 
1e a o oo a 4/0 9 l=zmadiecao: 
Poż. serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 98— 10350 
Tureckie obl. prem. kol. za 400 frank. 156— 157— 


G. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne 


(za 100 zł. Nom.) 


Anglo-Austr. banku los w 30 1. 47/, pr. TET 
99 70 


Anstr. zakł. kr. ziem. los w 501. 4pr. 9875 
n n Obl. prem. z r. 1880 3 pr. 290— 299 — 
n saa Ph n n 1889 3 pr. 291-— 301— 
Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr. 10090 101-85 
af n s „ los4pr. 9975 10075 
Gal. ake. b. bip. 10 pr. prem. los 5 pr. 11110 11210 
m wow w LOBRB0] 43), pr. . 10035 101:35 
p o W, m n 60 14 pr. 98:50 99-50 
Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat 9830 99:30 
» » n n 4pr. los. 41 lat 9960 —— 
» n » n, &pr. stare . 9O75 = 
Banku krajowego dla Galieyi Lodom 
48], pr. 51], lat zwrotne . . . 10140 10240 
Banku krajowego oblig. komun. 3 emi- 
sya 42 lut Ats pr a S 
Banku kr. losy 57*/, 1. za 200 k. 4 pr. 9850 9990 
Austro-węg. banku 504 pr. . . . 9995 100:95 
- 3 » 50 lat w.k. 4pr. 10025 10125 


H. Obligacye z prawem: pierwszeństwa 
za 100 zł. nom. 


Tow. żegl. par. po Dunaju za 400 i 


10.000 wm. 4 pt. a R. 11550 11650 
Tow. žegl. par. po Dun. Em. r. 1886 pr. 11560 11660 
Kol, półn. ces. Ferd. em. 7 r. 1SS6 4 pr. 10005 10105 

” 5 n n non 1887 4 pr. 10010 101— 

n » n n "om 1888 4 pr. 100:05 101:05 

45 n ” n » on 1891 4 pe 10050 10 l-G0 
Kolej Liwów-Czern.-Jassy z r. 1884 za 

300 ZR. 9 4 E 103565 
Kolej Lwów-Czetn. z r. 1884 za 300 

Ger"... BER OOED 
Gal. kol. lok. wschod. za 100 zł. 4 pr. —— —— 
Weg. gal. kol, em. 1870za200zł.5pr. 103775 104— 

n dog „ 1890 za 200 zł. 4pr. 9975  —— 
J. Losy (za sztukę). 
Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł.. . 23—  25— 
Zakład kred. dla hand. i przem. 100 2}. 472:— 482— 
Clary 40 zt. m. Koe «e 0 a T4150 15150 
Pożyczka miasta Insbruku 20 zł. na:  84— 
Losy miasta Krakowa 20 zł. ś 90—  94:— 
Pożyczka miasta Lublany 20 zł . 58:—  64:— 
Palfy 40 zł. m. k.. : 162:—— 170— 


Koronowa waluta. płacą  żadują 
Czerw. krzyża austr. tow. 10 zł . 50— 51-70 
Czerw. krzyża węg. tow. 5 zł. . . 3075 8275 
Losy fund. Areyks. Rudolfa 10 zł. . 5%—  6?— 
Salma 40 zł. mk, . . . . . | 204— 210— 
Pożyezka miasta Salzburga 20 zł. . 68:—  74— 

K. Akcye banków (za sztuke). 

Banku Anglo-Austr. 240 kor. . 30750 30850 
Peszt. Banku handl. 500 zł. . 5125: — 8130'-- 
Zakł. kred. dla handlu i przem . i466:—  667— 
Węg. Banku kredyt. 200 zł. . . )7— ŚW5— 
Dolno austr. tow. esk. 400 kor. . 140 562 40 
Galic. banku bip. 200zł. . . . . i e— 576— 

n „ dla handl. i przem. 200 zł. m — 195.-- 
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 435325 436.25 


Austro-węg. 1400 k.. . . 
n Związku (Unionbank) 200 zł. 

Czeskiego banku związkowego 100 zł. 

Ziynosteńska banka 100 zł. 


. 16569 — 1609-50 
54650 55050 
24€-— 24650 
045 —  242-50) 


n 


L. Akeye Przedsiębiorstw transport Wych. 


Buk. kol. lok. ake. pierw. 200 zł. . 48% 7 490— 
n w»  „  akeye zakład. 200 zl. 43% 440:— 
Kolei półn. ces. Ferd. 1000 zł. mk. 5770 3880 — 
Kol. Liwów-Belzec (ake. pierw.) 200zł. 41l- 43E— 
„  lwów-Czern. Jassy 200 zł. . 580 — 558— 
„  wschod.-galie.-lokaln. 200 zł. 392: — kud — 
Austr. Tow.żegl. na Dunaju500 zł. mk. 1044 - 1045— 
M. Akcye Przędsiębiorstw przemysły *h. 
Tow. kopalń węgla w Briix 100 zł. 679- 6250 


ŚM) == 


Galie. karpackie naft. tow. 500 kor. 540-- 55) - 
Austr. tow. górnieze Alpine 10%) zł. 57445 529 
Pragskiego tow. żelazn. przem. 200 zł. 2730 — 27? — 
Schodniey 500 kor. . . . . . . 604— 6' 
Tureek. zarz. tytoniow. 500 franków 41150 


Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. 275:— 

N. Weksle. 
Berlin za 100 marek 5 pr. . . 11737 
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. . 240 
Paryż za 100 franków . >.TE 
Petersburg za 100 rubli 5/4 pr. 
Niemieckie banki : 
Włoskie banki 
Francuskie banki 
Szwajcarskie banki . 

0. WALU 
Dukat cesarski. - - - . . . 11:39 
Austr. węg. 8 guld. złota moneta —- Cos 
90-frankowka . 1911 19:14 
90-markówka F 2347 23:55 
Rosyjski półimperyał . . . =m — w 
Niem. banknoty za 100 marek . 11732: 117525], 
Włoskie banknoty za 100 lir. . 9550 95:70 
Ruble. . . c aa 25 2531, 


do tych nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędo- 
wych w sądzie w biurze Nr. 6. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa iub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Olesko, dnia 30 maja 1906. 


L. ez. E. 415/5 (6) (4631 2—3) 

Dnia 13 lipca 1906 o godz. 9 przed 
południem odbędzie się w sądzie tutejszym 
biuro Nr. 9, licytacya realności w Starych 
Brodach wyk. hip. 414. 

Realność tę (pare. bud. i dom) ocenio- 
no na 12.116 koron, przynależności zaś na 
20,254 koron. 


Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 17.185 kor. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta można przejrzeć w sądzie tutej- 
szym, biurze Nr. 8. RE: 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie lieytacyjnym, Inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju eo do samej nieruchomo- 
ści nie mogłyby być już ze skutkiem po- 
dnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż sg- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Brody, dnia 30 maja 1906. 


L. cz. R. 867/6 (6) (4173) 

Dnia 25 lipca 1906 o godz. 10 przed 
południem odbędzie się w sądzie niżej wy- 
mienionym w biurze Nr. 19 lieytacya poło- 
wy realności whl, 824 gminy Tutuków, Ka- 
tyny z Wakaluków Ryziuk własnej. 


(BU HRB 4% RĄ MD GB GW W. 


Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 276 kor. 25 hal. 

Najniższa cana wynosi 154 kor. 16 
hbal., poniżej tej ceny Sprzedaż nie przyj- 
dzie do skutku. 

Warunki licytacyjne, i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabular- 
ny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d) może każdy, mający chęć ku- 
pieaia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 


w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 21. 

Takie prawa w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 


zgłosić do sądn najpóźniej, przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej rosz- 
czenia tego rodzaju co do samej aierucho- 
mości nie mogłyby być już ze skutkiem pod- 
noszone. 

'leosoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądż 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Zabłotów, dnia 30 maja 1906. 


L. cz. E. 1187/6 (4) DROGDY ; 

Dma 25 lipca 1906 o godzinie 8 przed | sza aio prawi PEE sżelką, leż 
południem odbędzie się w sądzie niżej wy- i załosić do sadu najpóźniej przy in 
mienionym , w biurze Nr. 19, licytacja | lieytacyjn ia i roszczenia tego ro- 
realności whl. 1362 gm. Trójca Ilka, o- | dzaju Fa T samej nieruchomości nie mogty- 
tyuka Onufreja własnej 1 połowy realności | by być już s. B podnoszone. 
lwh. 1369 gm. Trójca Ilka Bordolana Wa. | = M AE 4 których jakie prawa lub 
syla własnej. y | ciężary Bu >owyższej nieruchomości bądź 

Nieruchomości, wystawione na koo R. Pe pądź w toku postępo- 
cję są ocenione na 3182 kor. 89 hal. i 792 | wania licytacyjnego: powstaną, a ne 
kor. 93 h. y i beda o lecz wydarzeniach tego postę- 

Najniższa cena wynosi 2088 koron 93 | powania jedynie przez przybieie na tablicy 
hal. i 528 koron 62 b., poniżej tej ceny sądowej w nie mieszkają w okręgu sądu 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku. niżej EBRE l j nie wskażą temuż sa- 

Warunki lieytacyjne 1 odnoszące się | dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
do tych nieruchomości dokumenta (wyciąg ! sądu zamieszkałego. 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły o- Ok Sad owi 
cenienia i t. d.) może każdy, mający chęć; Erze | dnóć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo- a> 
wych w sądzie.piżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 21. 

Takie prawa, Ty obee których niniej. 
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpozniej przy wyznaczo- 
nym terminie l:cytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju :0 do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już ‘nieja, bądź w toku postępo- 


atowy, Oddział V. 
21 maja 1906. 


a 


ada 3 l (4730) 
2 Dnie BRA 1906 o godzinie 8 przed 


Mdai T sali Nr. 6 sądu 
południem bedzie sið W sali | 
tutejszego TEM realnogci objętych whl. 
1041,11 | 113811 gminy Śniatyn z przyna” 
eżnościami 
AROMA ni 3 CANL ta: a) 
„homości te 0 antono a U 
realność JANI 041/11. rm. Sniatyn na 172 
koron 95 b., b) realności whl. 1138 Il. gu. 
S iat j B07 kor. 75 h, ET E : 
matya A 8 a, poniżej której sprzedaż 


CY Z A AO NT 
— 


wania lie '0 powstaną, zawiadamiane Jainiżzzą CEN 
będą o de wydarzeniach tego postę- tis = 5 sd a) LI5 kor. 30 hal., 
powania przez przybicie na tablicy | ad b) 405 kor. 16 b- i 
sądowe „e mieszkają w okręgu sądu Warunki licytacyjne i oduośne doku- 
niżej dego i nie wskażą temuż Są - menta przejrzeć można w sądzie tutej- 
dowi pe «nika do doręczeń, w siedzibie szym w biurze Nr. *. jaj 
sądu „kałego. eym Takie prawa, w obec których niniejsza 
iąd powiatowy, Oddział IV, R i > sd. taby niedopuszezalną, należy 
‘w, dnia 25 maja 1906. T e do ki najpóźniej przy  wyznaczo- 
— | nym terminie ENCOCNIINE, Maczej roszczenia 
SB tewo rodzaju co do “ame nieruchomosci nie 
L. ci. 5 JA (4727) mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

, „Kasy zaliczkowej w Zło- "Te osoby, dla których jakie prawa lub 
GZOWIE iii w Olesku odbędzie się | ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
dnia 406 o godzinia 9 przed po- AA te już istnieja, bądź w toku postępo- 
tudni a niżej wymienionym, w wania eytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
biur ‘lesku, lieytacya reałności b 38 e wydarzeniach tego postę- 
lwh. i gm. Olesko wraz z przy- | na. jedynie przez przybicie na tablicy 
należne . dadającemi się z jednego adohi A sje mieszkają w okręgu sądu 
Pa Ka, łopaty i kosy. niżej wymienionego l í nuż 5: 
| 6 aost, wystawiona na licyta- | dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
ye J ý ona na 1890 kor, przynale- | sądu zamieszkałego. | 
"RR. öl kor. 20 hb. C k. Sąd powiatowy, Oddział LV. 
"IF M "o „cena wynosi 1300 kor. 80 Śniatyn, dnia 2 ezərwoa 1906. 
dać d H R, ej ceny sprzedaż nie przyj. | mo. 

A | 
unki licytacyjne i odnoszące się jI. cz. E. 16735 (4) (4636) 
nieruchomości dokumenta (wyciąg | Na żądanie Towarzystwa kredytu i 0- 
ny, wyciąg katastralny, protokoly «- | szczędaocwa w Chodorowie odbędzie się dnia. 


10 lipca 1906 o godz. © przed południem w 
sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. II. 
licytecya a) całej realności whl. 199 gm. 
Duliby, ocenionej na 890 koren, b) 2,6 czę- 
ści realności lwh, 343 tejże gminy, ocenio- 
nej na 160 koron. 

Najniższa oferta wynosi co do realno- 


mia i t. d) może każdy, mający chęć 
Pia, przejrzeć podczas godzin urzedo- 
dzie niżej wymienionym, w biu- 


«© prawa. w obee których niniej- 
„ja byłaby niedopuszezalną, należy 
do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
terminie licytacyjnym, inaczej rosz- 
tego rodzaju eo do samej nierucho- 
ue mogłyby być już ze skutkiem pod- 


A nie przyjdziedo skutku. 


i e osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej | ohomości bądź 
obecnie ġ istnieją, bądź w toku postępo - 
wania u „tacyjnego powstaną, zawiadamiana 
będą o 'alszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jesli nie mieszkają w okręgu sadu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż Ba- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział 11. 

Olesko, dnia 30 maja 1906. i 


L. cz. E. 635/6 (2) (4724) | obecnie M , bak 
_ Na żądanie Leiby Botha odbędzie Się | wania Da R. to pa 
dnia 5 sierpnia 1006 o godzinie % przed będą o dalszych widac iego postę- 
południem w sądzie niżej wymienionym, | powania jedynie przoz przybicie na tablicy 
w biurze Nr. 4 dobrowolna lieytacya realno- | sądowej, jeśli nie mięska A iydh 
ii lwh. 519 ks. gr. gm. Zalesie | niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
„Nieruchomość, wystawiona na licyta- | dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
cję, jest ocenioną na Ż00 kor. sądu zamieszkałego. 
„_. Najniższa cena wynosi 200 koron, po- C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
ma ł teny sprzedaż nie przyjdzie do: Lwów, dnia 2 kwietnia 1906. 
gkulku. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Mielnica, dnia 2 czerwca 1906. 


rzeć podczas godzin 
niżej wymienionym, w biurze Nr. II 
Takie prawa, wobec których ainiejsza li- 


sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej 


mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 
a Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 


E cz E. 395/6 (4722) 
Na żądanie Hersza Pfau odbędzie się 
j Jm dnia 9 lipca 1906 o godzinie 9 przed połu- 
L. ez. E. 681/6 (4) (4757) | dniem w sądzie niżej wymienionym w biu- 
Na żądanie powiatowej kasy oszczę- | rze Nr. 39 licytacya realności, whl 56 om. 
dności w Brzeżanach zastąpionej przez adw. | Stary Kosów. | 
dra Schatzla odbędzie się dnia 9 sierpnia | Nieruchomość ta, wystawiona ma licy- 
1906 o godz. 9 przed południem w sądzie | tację jest oceniodą na 800 koron. 
miel w mienionym, w biurze Nr. 17 w p Najniższa cena wynosi 539 koron, 
Brzeżanach, licytacya realności, objętej wy- | poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
kazom bip. l 188 Ks gr. gm. Brzeżanj. skutku. 


. $ 1 . ps Ya | J te li t aç} gb j 1 
Nieruchomość ta, wystawiona na liey „Warunki teyracyjne 1 odnoszące sie do lanei lks J ih 
e akc iona na 4092 koron 50 hal. {tej misruchomości dokumenta (wyciąg tabu- i w e ikat, 103 | parce! gruntowyehtlkat 
| h JGIĄL i 1 pastwisko, i |kat. 518/3 rola wraz z 


T AS aden, i 2046 kor., 25 1laray, wyciag katastralny. protoka? $ 
Najniższa CERS WITO a: 1 49 | aruy, wyciąg katastralny, protokoly ocenie 
Kal. poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- nia I t. d.) może każdy, mający y ocenta 
dzie do skutku: Be ] . pienia, przejrzeć podczas | 

cyjne i odnoszące się do | wych w sądzie tutejszym, w 


; lieyta 
Warunki 107 dokumenta może każdy, ! 


chęć ku- 
godzin urzędo- 
biurze Nr. 39. 


tej nieruchomość! ~. | PY. A U. k. Sąd powiatowy, Oddzi: 

sal chęć kupienia; przejrzev . podczas | Kossów, dnia 5 erna i 

sodda urzędowych w sądzie niżej wymie- Í M RAMY. 
Nr. ll. X 


nionym, w biurze 


„Gazeta Lwowska: Nr. 138 z dnia 19. czerwca 1906. 


ści ad a) 593 koron 34 h, zas ad b) 108 
koron 67 hal, poniżej tej ceny sprzedaż 


Waranki lieytacyjne, które rówiocze- 
śnie się zatwierdza, i odnoszące się do tych nie- 
ruchomości dokumenata (wyciąg tabularny. 
wyciąg katastralny, protokoły oeenienia it. d.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przej- 
urzędowych w sądzie 


cytacya byłaby niedopnszezalną należy zgło- 


i | roszczenia 
ego rodzaju co do samej nieruchomości nie 


zastąpionych przez pełuom, adw 
dera odbędzie się 
dzinie 10 przed 
wymienionym, w sali 

licytacya realności twh, 


7 


bee których niniej-,L. cz. E. 2596 (4) 
należy | 


Dnia 28 czerwca 1906 o godzinie 10 
przed południem odbędzie się w sądzie ni- 
żej wymienionym, w biurze Nr. 7 licytacya 
realności whl. 314, 6/12 części realności 
jwh. 312, 23 części realności lwh. 529, 
18/1080 części realności lwh, 672, 6/48 eze- 
ści reslności lwh. 194, 3/12 części realności 
lwh. 291, 292 i 295, 3.4 części realności 
lwh. 311, 12/18 części realności Iwh. 313 i 
12/36 części realności lwh. 527 ks. gr. gm. 
Juszczyn objętych, przedstawiających dom 
drewniany, szopę 1 grunta orne, Wraz 4 przy- 
należnościami, składającemi się z krowy, 
wozu i pługu. 

Cząstki nieruchomości wystawione na 
lieytacyę są ocenione na 4668 kor. 35 hal., 
przynależności zaś na 75 kor. 

Najniższa cena wynosi 3162 kor. 23 
hal, poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Maków, dnia 23 maja 1906. 


L. ez. E. 4666 (2) (4725) 

Na żądanie Pinkasa Schitfmana odbę- 
dzie się dnia 6 lipca 1906 o godz. 9 przed 
poludniem, w sądzie niżej wymienionym, 
w bierze Nr. 4, lieytacya realności objętej 
lwh. 431 ks. gr. gm. Bielowce, Iwana Hli- 
bijczuka własnej, wraz z przynależnościami, 
składającemi się z żyta posianego na par- 
celi gruat. 1183/1. 

Nieruchomość ta wystawiona na licy- 
tacyę jest ocenioną na 400 kor., przyna- 
leżności zaś na 30 kor. 

Najniższa cena wynosi 286 koron 67 
halerzy, poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dzie do skutku. 

O. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Mielnica, dnia 2 czerwca 1906. 


L. cz. E. 5476 (5) (4729) 

Dnia 9 lipca 1906 o godzinie 9 rano 
odbędzie się w tutejszym sądzie biuro Nr. 7, 
licytacya a) 2/4 części Iwh. 97, b) 2/8 ezę- 


sądu | ści lwh. 54, c) Z/tezęści lwh. 198 i d) 2/4 
nie wskażą temuż Są- | części lwh. 200 gm. Walejowa. 


Nieruchomosci, wystawione na lieyta- 
cye, są ocenione a to ad a) na 2380 ko- 
ron 60 hal., ad b) na 7 keron 80 halerzy. 
ad e) na 1903 koron 20 hal., ad d) na 185 
kor. 60 b. 

Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 
nie przyjdzie do skutku wynosi ad a) 
kwotę 1307 koron 7 hal, ad b) 4 kor. 87 
hal, ad c) 1268 koron 89 hal, ad d) 118 
kor. #4 hal. 

Warunki lieytacyjne do przejrzenia w 
biurze Nr. 3 tut. sądu. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Rymanów, dnia 25 maja 1906. 


L. cz. E 460/6 (7) 


Brody. | 
Rvalność tą (pare.bud. i dom) ocenio 


koron. 


nie nastąpi, wynosi 5209 kor. 72 ù. 


Warunki livytacyjne i inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tu- 


tejszym w biurze Nr. 8. 


Takie prawa, w obec których niniej- 
sza litytacya byłaby niedopuszczalną należy 
zgłosić do sądu najpózniej przy wyznaczo- 
gym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenie 
tego rodzaju co do samej nieruchomości niz 


mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 


Te osoby, dla których jakie prawa lub 
nieruchomości bądź 


ciężary na powyższej 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
piżej wymienionego, i nie wskażą temuż są- 


dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzi- 


bie sądu zamieszkałego. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV, 
Brody, dnia 27 maja 1906. 


L. cz. E. IX. 214/6 (3) 
Na żądanie Jana Strumińskiego 1 


dnis 9 lipea 1906 « 
poladniem w da 
Noo E 


Chelm objętaj Sklad ŚL ks gr. gm. kat 


Pizynsieżnościami. 


Nieruchomości powyższe, wystawione 


na licytacyg 84 ocenione na 1434 kor. 


„ , Najniższa cena wynosi 1434 kor., po- 
ı tiżej tej ceny sprzedaż mie przyjdzie do 


| skutku. 
„Warunki licytacyjne , które równo- 
icześnie się zatwierdza i odnoszące się 


(IŻ 1—2) 

Dnia 10 lipca 1906 o godzinie 8 przed 
południem odbędzie się w biurze Nr. 9 li- 
cytacya realności wyk. hipot. 1256 gminy 


no na 14.000 kor., przynależności zaś na 60 


Najniższa cena, niżej której sprzedaż 


(4786) 
spóln. 


dr. L. Ba. 


sądzie niżej 
w Krakowie 


ającej się z paresli bu- 


(4764); do tych nieruchomości dokumenta (wyciąg 


tabularny, katastralny, protokoły ocenienia 
it. d.) może każdy, mający chęć kupna, 
przejrzeć podezas godzin urzędowych w s4- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 48. 
Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 
Ta osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział IX. 
Kraków, dnia 285 maja 1906. 


L. ez. E. 685;6 (11) (4758) 

Na żądanie Powiatowej Kasy Oszczę- 
dności w Brzeżanach zastąpionej przez adw. 
dr. Schutzla odbędzie się dnia 3 sierpnia 
1906 o godz. 9 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 17 w Brze- 
żanach lieytacya realnośzi objętej whl. 120 
ks. gr. gm. żany wraz Z przynależnościami. 

Nieruchomość ta' wystawiona na licy- 
tacyę jest ocenioną na 10.037 koron. 

Najniższa cena wynosi 5774 koron 67 
hal., poniżej tej ceny sprzedaź nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 17. 

Takie prawa w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminia licytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomo- 
sci nie mogłyby być już ze skutkiem pod- 
noszone. 

Te osoby, dla których jakiə prawa lub 
ciężary na powyższej nierucbomości bądź 
obecnie już istnieją, bądz w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybieia na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomoenika do doręczeń, w siedzikie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Brzeżany, dnia 21 maja 1906. 


L. ez. E. 600:6 (3) (4765) 

Dnia 26 lipea 19060 godz. 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym w 
biurze Nr. 19 odhędzie się licytacya real- 
ności obj. whi. 352 gm. Kamienna oszaco- 
wanej na 160 kor. 

Najniższa cena wynosi 106 koron 66 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki liecytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta można 
przejrzeć w biurze Nr. 19. z” 

Takie prawa, w obec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicio na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
nitoj ai z wskażą temuż > 
owl pałsomocnika do doreczeń Ba aa 
sądu zamieszkałego, Poean W Pita 

0. E Bąd powiatowy, Oddział II. 

wórna, dnia 11 czerwca 1906, 


L, cz. E. 3 2415 (5 

<> a Oa (4769) 
„ołudni 1pca 1906 o godzinie 9 przed 
poiudaiem odbędzie się w sądzie niżej wy- 
mienionym w biurze Nr. 2, w Szezereu licy- 
iacja realności objętej whl. 26 kg. gr. gmi- 
ny Popielany. ; 
. Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytacyę, jest ocenioną na 84 kor. 35 hal. 

Najniższa cena wynosi wedle wartości 
szacunkowej 56 kor. 22 hal., poniżej tej ce- 
ny sprzedaz nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
do tych nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularay, wyciąg katastralay, protokoły o- 
cenienia i t. d.) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo- 
wych w sadzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 2. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Szczerzec, dnia 14 marca 1906. 


L. cz. E. 106/5 (5) (4718) 

Na żądanie Michała; Ilków restaurato- 
ra we Lwowie, zastąpionego przez adw. dr. 
Szafrańskiego we Lwowie odbędzie się dnia 
3 lipca 1906 o godz. 9 przed południem w 
biurze Nr. IV. licytacya realności objętych 
whl. 1237 i 1261 ks. gr. gm. Zadwórze. 
Pierwsza z nich składa się z parceli bud, 
lk. 766 na której stoją dwa domy, szopa 1 
komora i z 4 parcel gruntowych, stanowią- 
cych ogród; druga składa się z trzech parcel 
gruntowych. 

Pierwsza jest oceniona 17.010 koron, 
zaś przynależność na 1.020 kor. Druga jest 
oceniona na 930 kor. 

Najniższa cena co do pierwszej 9.015 
kor., co do drugiej zaś 620 kor., poniżej tej 
ceny sprzedaź nie przyjdzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne, które do l. cez. 
E. 106/6 (4) przez wierzyciela proponowa- 
ne zostały i które niniejszem zatwierdza się 
się, tudzież odnoszące się do tej nierucho- 
mości dokumenia (wyciąg tabularny, wyciąg 
kstastralny, protokoły ocenienia it. d.); mo- 
że każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podezas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. IV. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV, 

Gliniany, dnia 29 maja 1906. 


L. cz. EH. 1022/5 (5) (4715) 
Dnia 28 czerwca 1906 o godzinie pół 
do 11 przed południem w sądzie niżej wy- 
mienionym w biurze Nr. 1l odbędzie się 
licytacya realności lwh. 268 ks. grt. gm. 
Brusno stare wraz z przynależnościami. 
Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
cyę, jest oceniona na 8.900 kor., przynale- 
Żmości zaś na 284 koron. | 
8 p ra cena wynosi 2752 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie jdzie 
T y 5p przyjdzie do 
„Warunki licytacyjne, i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy 
mający chęć kupienia, przejrzeć w sądzie 
mżej wymienionym, w biurze Nr. 11 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział TI. 
Cieszanów, dnia 7 maja 1906. 


L. cz. E. 4056 (4) 
Na 
odbędzie 


641) 


żądanie Herscha Leiby A 
się dnia 20 czerwca 1906 o godz. 
9 przed południem, w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. 30 w tut. gmachu 
sądowym lieytacya realności whl. 304 ks, gr. 
gm. kat. Jasienów polny. i 
„Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 
cyę, jest oceniona na 379 kor., przynależnn- 
ści zaś niema. 
A o cena wynosi 246 kor. 66 
ai., poniżej tejj ceny sprzedaż ni ie 
dzie k ona A 
„Warunki licytacyjne i odnoszące sie do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Ńr. 29. 
„Takie prawa, w obec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszeza|ną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, iwaczej roszczenia 
tego rodzaju eo do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone, 
., Te osoby, dla których jakie pruwa lub 
ciężary na „powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnicją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tabli- 
cy sądowej, jeśli nie mieszkają w okre- 
gu sądu niżej wymienionego i nie wskażą 
temuż sądowi pełnomocnika do doręczeń, w 
siedzibie sądu zamieszkałego. i 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV, 
Horodenka, dnia 3 maja 1906. 


L. cz. E. 201/6 (5) 4%60 1— 
Na żądanie Zakładu AE © ki 
dytowego w Birczy Zastąpionego przez li- 
kwidatora tegoż Dawida Glatta w Birczy od- 
będzie się dnia 18 lipca 1906 o godzinie 10 
przed południem, w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. IV, lieytacya realności 
objętej whl. 177 i 192 połowy realności 
objętej whl. 152 i 100/524 części realności 
objętej whl. 168 kg. gm. Wojtkowa z0bo- 
wiązanego własnych wraz z przynależyto. 
ściami, składającem się z 2 krów Rae 
liczki, nadto naczyń potrzebnych do łazienki 
Nieruchomości, wystawione na licyta- 
cję, S4 ocenione na 1997 kor., a w szcze- 
gólmości: 1. realność objęta whl. 177 na 
560 kor, 2. realność objęta whl, 192 na 
1015 kor., 3. połowa realności whl. 159 na 
235 kor., 4. 100/524 części realności obję- 
tej whi. 163 na 167 kor, przynależności 
zaś na 886 kor. 
Najniższa cana wynosi odnośnie do 
realności pod 1. 386 kor. 67 hal., odnośnie 
do realności pod 2. wrazz przynależytościa- 
mi 900 kor. 67 hal., odnośnie do realności 
pod 8. t. j. whl 159 — 156 kor. 67 hal. 
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odnośnie do realności pod 4. t. j. whl. 168 
111 kor. 88 hal., poniżej tej ceny sprzedaż 
nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne, które się zatwier- 
dza, i odnoszące się do tychże nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata- 
stralny, protokoły ocenienia i t. d.) może ka- 
żdy, mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. IV. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Bircza dnia 4 czerwca 1906. 


U ci 
padłości. 
L. cz. S. 2/6 (8) 
Ogłoszenie. 

W konkursie Józefa Sklenki, kupca 
NU Kamionce Strumiłowej na wniosek wie- 
rzycieli, jawiących się na audyeneyi wybor- 
czej zatwierdzono zawiadowcą masy pana 
Karola Podlaszeckiego adwokata w Kamionce 
Strumiłowej, zastępcą zaś jego ustanowiono 
pana Stanisława Walińskiego, krawca w Ka- 
mionce Strumiłowej, 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział LV. 

Złoczów, dnia 19 maja 1906. 


(4708) 


Konkursa. 


L. 744, (4655 2—3) 
Konkurs. , 

Zwierzchność gminna miasta Brzo- 
zowa rozpisuje konkurs na weteryna- 
rza miejskiego z roczną płacą 1600 
koron z natychmiastowem objęciem 
posady, 

Kandydaci mają wnieść Swoje po- 
dania najdalej do 15 lipca 1906 przy 
dołączeniu metryki urodzenia, certy- 
fikatu przynależności, Świadectwa mo 
ralności i dyplomu. 

Brzozów, dnia 9 czerwca 1906. 

Burmistrz. 


L. 914 06. (4701 1—38) 
Konkurs. 

Celem obsadzenia wskutek śmierci $, p. 
Ignacego Zdrassila opróżmionej posady e. k. 
notaryusza w Stanisławowie, jakoteż celem 
obsadzenia każdej innej, wskutek przeniesie- 
nia w okręgu tutejszej Izby opróżnić się mo- 
gącej posady wzywa SIĘ Niniejszem kompoten- 
tów, aby swe należycie udokumentowana po- 
dania wnieśli dc tutejszej Izby notaryalnej 
najpóźniej do 20 lipca 1406. 

i C. k. Izba notaryalna. 

Lwów, dnia 12 czerwca 1908, 


r. 55887. 4733 |— 
L. W. E a: ( 1—3) 

Wydział krajowy rozpisał konkurs ce- 
lem nadania Ra przeciąg nadchodzącego roku 
szkolnego 1906/7 jednego stypendynm w ro- 
cznej kwocie 1600 koron z fundacyi stypen- 
dyjnej śp- Maksymiliana Franciszka Xawe- 
rego Siemianowskich dla młodzieży polskiej, 
oddającej Się Sztuce malarstwa i miedzio- 
rytnictwa.  , 

O powyższe stypendyum mogą się u- 
biegać młodzieńcy; narodowości polskiej, 
urodzeni w obrębie Król. Galieyi i Lodo- 
meryi wraz Z W. Ks. Krakowskiem, którzy 
ukończywszy Akademie sztuk pięknych w 
Krakowie albo też osiągnąwszy w sztuce 
rytowania na stali, miedzi lub drzewie pe- 
wien wyższy stopień artyzmu, pragną jedy- 
nie dla wydoskonalenia się i nabycia wyż- 
szego wykształcenia w obranym zawodzie 
udać się zagranicę. Prawo nadania tegoż 
stypendyum służy Wydziałowi; krajowemu. 
Pobór stypendyum trwa tylko przez rok je- 
den i może być jedynie w ważnych wypad- 
kach za zezwoleniem e. k. Namiestnietwa 
na dalszy jeden rok przedłużonym. 

Kandydaci winni wnieść podania swoje 
do Wydziału krajowego M5 lej do dnia 2 
sierpnia b. r, a to: byli uczniowie e. k.' 
Akademii sztuk pięknych w Krakowie za 
pośrednictwem  Dyrekcyi tejże Akademii, 
iani kandydaci bezpośrednio., Do podań na- 
leży załączyć metrykę chrztu, świadectwo 
ubóstwa, świadectwo z e. k. Akademii sztuk 
pięknych w Krakowie, względnie dowody, 
iż kandydat kształcił się w rytownictwie na 
stali, miedzi lub drzewie i że osiągnął w tej 
sztuce pewien wyższy stopień artyzmu, wre- 
szcie dowody, iż kandydat tylko dla wydo- 
skonalenia się pragnie udać się za granicę 
i że należy do narodowości polskiej, W po- 
daniu należy wskazać zakład lub miejsco- 
wość Za granicą, w której kandydat zamie- 
rzą się kształcić dalej i przedstawić oraz 
cały plan dalszego kształcenia się za grani- 
Cą, a wreszcie podać dokładny adres, pod 
którym petentowi rezolucya Wydziału kra- 
jowego ma być przesłaną, 

Wypłata stypendyum nastąpi w dwóch 
półrocznych równych ratach z góry, z któ- 
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rych pierwsza zostanie wypłacona zaraz po 
nadaniu, druga zaś z początkiem II. półro- 
cza szkolnego, jednak tylko wrazie, jeżeli 
stypendysta wykaże, że kształcąc się za gra- 
nicą, według planu przedstawionego w po- 
daniu, czyni postępy w obranym zawodzie. 

Z Wydziału krajowego Królestwa Galicyi i 
Lodomeryi wraz z Wielkiem Księstwem Kra- 

kowskiem. 
Lwów, dnia 8 czerwca 1906. 


Kuratele. 
L. cz. L. VIII 1/5 (4) (4691 2—8) 
Maryanna Marduła z Zakopanego od- 
daną została pod kuratelę z powodu niedo- 
łęstwa umysłowego. 
Kuratorem jej ustanowiony zostął Ro- 
man Marduła z Zakopanego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. 
Nowy Targ, dnia 30 marca 1906. 


L. cz. P. 35/6 (9) (4697 2-—8) 
. Dmytro Martyszczuk sym Iwana z Ža- 
biego uznany marnotrawcą. 

Kuratorem ustanowiono Wasyla Biład- 
czuka. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Žabie, dnia 8 maja 1906. 


l, cz, P, 83670) (4698 2—38) 
Iwan Łuciuk z Zabiego uznany marno- 
traweą. 
Kuratorem ustanowiono Iwana Siwar- 
diuka, 
©. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Żabie, dnia 25 kwietnia 1906. 


L. cz. P. 77/5 (8) (4709 2—3) 
Michał Drysluk syn Jurka z Krzywo- 
równi uznany marnotrawcą. 
Kuratorem ustanowiony Filip Charuk. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział HI. 
Żabie, dnia 6 września 1905. 


L, ez. P. 45/6 (6) (4646 2—3) 
Walka Jaszczyszyna w Szczereu uznano 
marnotrawnym, a kuratorem tegoż ustano- 
wiono Dmytra Tymezyszyna w Szezercu. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Niemirów, dnia 50 marca 1906. 


maii o T BAĆ) - (10L3.2—3) 
Katarzyna Szaruga z Lackiej woli i 
Flora Chajes Bliml recte Hinda Hausmann z 
Mościsk umysłowo chore, kuratorem pierw- 
szej Wawrzyniec Szaruga, drugiej Abraham 
Hersch Hausmann. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Mościska, dnia 19 maja 1906. 


L. cz. P. 826 (4644 2—3) 
Za niedołężną uznano Barbarę Turecką 
w Chrosci. 
Kuratorem jej ustanowiono Michała Tu- 
reckiego w Chrości. 
©. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Niepołomice, dnia 11 maja 1906. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 67.971/X. (4625 2—3) 
Ogłoszenie. 

Ċ. k. galie. Dyrekcya poczt i telegra- 
fów poszukuje lokalu na pomieszczenie c. k. 
urzędu pocztowego i telegraficznego Rze- 
szów l. z dniem : lipca 1908. 

Właścicieli realności, mających chęć 
wynająć istniejący już budynek, lub też za- 
inierzających wybudować na ten cel nowy 
gmach i wynająć go następnie lub sprzedać 
c. k. Skarbowi Państwa za annuitetami za- 
prasza się do wnoszenia ofert najpóźniej do 
dnia 15 września 1906 r. 

Należycie ostemplowane oferty należy 
przesyłać pod adresem c. k. gal. Dyrekcyi 
poczt i telegrafów we Lwowie, zaopatrzyw- 
szy je w szkie odnośnego budynku, wzglę- 
dnie w dokładny szkic sytuacyjny odnośnej 
parceli budowlanej, jeśli oferta dotyczyć bę- 
dzie budynku, dopiero wykonać się mają- 
cego. 

Zaznacza się przytem, że jeśli zostanie 
najęty istniejący już budynek, to najmodaw- 
ca będzie obowiązany na swój koszt przy- 
stosować go do potrzeb e. k. urzędu poczto- 
wego i telegraficznego za pomocą odpowie- 
dnich przeróbek i adaptacyj. 

(o do rozkładu rozmiarów i ilosci po- 
trzebnych ubikacyj zasięgnąć można wiado- 
mości w Departamencie X. e. k. galie Dy- 
rekcy poczt i telegrafów we Lwowie lub w 
Rzeszowie u naczelnika wymienionego urzę- 
du poczt i telegrafów. 

Lwów, dnia 8 czerwca 1906. 

Seferowicz. 


L. ez. Z. 174/6. 
Ogloszenie. 

U Leona Kuczalskiego z Koziniec, lat 
29, robotnika, zakwestyonowano i odebrano 
mu złoty męski zegarek o dwóch kopertach 
Nr. 115.976 z napisem na wewnętrznej ko- 
percie „Systeme Glashütte First Quality“ z 
zgodzinowskazem o cyfrach arabskich. 

Właściciel tego zegarka zechce się 
zgłosić w tutejszym sadzie osobiście lub pi- 
semnie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 


Nowy Targ, dnia 20 maja 1906, 


(4699 2—5) 


L. cz. Ów. II 477/6 (1) (4705) 

Przeciw Franciszce Ptak, której miej- 
sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do e. k. sądu krajowego jako handlowego 
w Krakowie przez Franciszka Bodaja pozew 
o 800 kor. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty z 4 maja 1906 Cw. II 477/6 (1). 

Celem strzeżenia praw Franciszki Ptak 
ustanawia się pana dr. A. Grossa adwokata 
w Krakowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie po- 
zwaną w rzeczonej sprawie na'jej koszt i nie- 
bezpieczeństwo, dopóki ona w 'sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd krajowy jako Handlowy, 

Oddział III, 

Kraków, dnia 4 maja 1906. 


L. cz. Og. I 2146 (1) (4756) 

Przeciw nieobjętej masie spadkowej po 
ś. p. Janie Kantym Fibichu, wniesiony zo- 
stał do c. k. sądu obwodowego w Samborze 
przez Jana Gorgonia przedsiębiarcę wiertni- 
cze w Borysławiu pozew o zapłatę 2091 ko- 
ron 37 zpa. 

Na podstawie pozw 
szą audyencyę na dzie 
godz. © i pół przed 
Bala Nr. 27. 

Celem strzeżer 
spadkowej po ś. p 
ustanawia się pan* 
adwokata w Sam 

Tenże kur 
objętą masę s 
tym Fibiche 
i niebezpiecz 

C. k. $ 

Sambor, 


Ta 


L. cz ©. II 314/6 
Przeciw M: 
miejsce pobytu ji 
stał do c. k. sąu 
przez Kumila Baż 
uznanie prawa wl 
grunt l. kat. 120 
Na podstawi 
w tut. sądzie audy 
1906 o godz. pół u 
Celem strzeże! 
der ustanawia się p 
rowie kuratorem. 
Tenże kurator zastępywać 
w rzeczonej sprawie na ich koszt 
czeństwo, dopóki on w sądzie się nu 
lub pełnomocnika nie zamianuje 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział 11. 
Zborów, dnia 25 maja 1906. 


L. cz. © IM 1206 (2) (4717) 

Przeciw Janowi Fezule z Klimkówka, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
siony został do ce. k. sądu powiatowego w 
Gorlicach przez Michała Puskara pozew o 
300 koron. 

Na podstawie pozwy wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 23 
czerwca 1906 o godz. 9 rano, 

Jjelem  strzeżenia praw Jana Fekuły 
ustanawia się pana dr. Zapałę adwokata w 
Gorlicach kuratorem. 

Tenże kurator zastępować bydzie kuranda 
w rzeczonej sprawie na jego koszt i niebez- 
pieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 


Gorlice, dnia 9 czerwca 1906. 


L. cz. ©. 156/6. (4776) 

Przeciw nieobecnemu Jakóbowi Danie- 
lowi rolnikowi, przedtem w Niedzieliskach 
zamieszkałemu wniósł skargę Maciej Skóra, 
rolnik z Niedzielisk o 300 koron. 

Pierwsza audyencya odbędzie się dnia 
21 czerwca 1906 o godzinie 9 przed połu- 
dniem. 

Ustanowiony dla strzeżenia praw po- 
zwanego kuratorem Jan Skura rolnik z Nie- 
dzielisk, będzie go zastępował, dopokąd się 
w sądzie nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
ustanowi. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 


Radłów, dnia 8 czerwca 1906. 
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80 h. 7 Izraela Klugera o 778; o własność części parcel gruntowych ikat. 

T A AD 395/6, Mendia Katza o | 685, 684/2, 684/1 i 683 gm. Deszniea. R 

700 kor. ©. VI. 396/6, Izraela Reinholda o Ustna rozprawa odbędzie się dnia 22 

840 kor. ©. VIL 397/6, Jakóba Silberzweiga | czerwca 1906 godzina & przed południem 
o 659 kor. 80 hal. O. VI. 398/6 i o 447 | biuro Nr 8. ać 

kor. U. VI. 399/6 i firmy Fogelstrauch et Ustanowiony dla strzeżenia praw po- 

Wasserbero o 947 kor. 52 hal. U. VI. 413 6. | zwanego kuratorem Iwan Karczmarczyk w 

Na podstawie tych pozwów wyznaczo: | lesznicy będzie pozwanego zastępować do- 

ne zostały rozprawy na dzień 12 czerwca | póki się on w sądzie nie zgłosi lub peł- 
prawie 0. VI. 3946 | nomoenika nie ustanowi. i 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 


1906, a mianowicie: "AE | lada 
r RR TZ , c c 
o godz. kwadrans na 10 p 9 Żmigród, dnia 7 czerwca 1906. 


0. VI. 395;6 o godz. pół do 10, G. VI. 396,6 
o godz trzy kwadranse na 10, U. VL 397/6 
o godz. 10, ©. VL 3986 i ©. VL 399,6 o 
godz. kwadrans na 11, 0. VI. 418/6 o godz. 
11 przed południem w biurze nr. 126 wyżej 
wymienionego sądu. 
Celem strzeżenia praw Izydora Solawy 
ustanawia sie dra Nichthausera adwokata 
w Krakowie kuratorem. i i 
Tenże kurator zastępować będzie po- 
zwanego w rzeczonej Sprawie na Jego koszt 
1 uiebezpieczeństwo, dopóki on sam w sądzie 
s'ęnie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje 


L ZE Ie (1). (4723) 

Przeciw nieobjętym masom spadkowym 
Mojżesza Rosentelda, Ruchli Fechtenholz, 
Markusa Rosenfelda po Markusie synie Ma- 
jera, Judy Aseliera Rosenlelda, Feigi Ro- 
senfeld i Markusa Rosenfelda po Natanie 
wniesiony został do e. k. sądu powiatowego 
w Mościskach przez Gitlę z Rosenleldów 
Holländer pozew o własność niewydzielonej 
połowy pb. 154/1 w Mościskach. 

Na podstawie pozwu wyznaczono roz- 
prawę na dzień 11 lipca 1906 godzinę 9 
rano biuro Nr. 10. 

Celem strzeżenia praw tych mas usta- 
nawia się pana dr. Piseka, adw. w Mości- 
skach, kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie po- 
wyższe masy w rzeczonej Sprawie nA ich 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni w Si- 
dzie się nie zgłoszą lub pełnomocnika nie 
zamianują. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Mościska, dnia 11 czerwca 1906. 


L. cz. ©. IV 101/6 (8) (4728 1—3) 

W sprawie toczącej się przed c. k. są- 
dem powiatowym w Podwołoczyskach wnie- 
sionym został przez Michała Biłyka przeciw 
Stefanowi Iszczukowi i tow. pozew o wła- 
sność i intabulacyę, na podstawie, którego wy- 
znaczono audyencyę na dzień 16 czerwca 
1906 godzinę 9 rano w biurze Nr. 7 tut. sądu. 

Ponieważ niewiadomo gdzie Stefan 
Iszczuk przebywa, ustanawia się w celu strze- 
żenia jego praw kuratora w osobie pana 
adwokata dr. Gromniekiego. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
wyższego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje, 

Ü. k. Sąd powiatowy, Oddział LV. 

Podwołoczyska, dnia 83C maja 1906. 


L. cz. ©. VI. 389 6 (2) (4783) 

Przeciw Izydorowi Solawie, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony z0- 
stał do c. k. powiatowego w Krakowie przez 
Dawida Bincera w Krakowie pozew o 206 
kor. 40 hal. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dzień 12 czerwca 1906 godzina 
9 przed południem Nr. biura 125. 

Celem strzeżenia praw lzydora Solawy 
ustanawia się pana adwokata dr. Nichthau- 


L. cz. ©. II 292/6 (l) (478) 

Przeciw Iwanowi Malowanemu i Kata- 
rzynie zam. Bałabuch, kt eh miejsca po- 
bytu jest nieznane, sony został do 


c. k. sądu powiatoweć Jzortkowie przez Gł y jatowy, Oddział VI. z 
Bieyptka Malo nebo y 2 Bojków Ma- Kid ka 7 CZOTWCA 1906. sera w Krakowie kuratorem. | | 
lowsnej pozew © uzas awa własności do U a Tenże kurator zastępować będzie pozwa- Am 0 rt Za C e 
połowy realności ob 887 ks. gr. gm. Es nego w rzeczonej porai na jego koszt i y y u 
Zwiniacz zpn. ii Ą (il (4770) | niebezpieczeństwo, dopóki on sam w sądzie j NZ NL: 
Na podstawie Wyznaczono ustną WA Skuba, którego miej- | się nie zgłosi lub pelnomoenika nie zamianuje. L. cz. 'I a (M ać: a 1-8) 
rozprawę na dzie wea 1906 radz. |e pobytu jest nieznane, wniesiony zostal C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. Oks oh oD ko a aS 
10 rano w sali r e n ldo sądu powiatowego W Sokalu przez Annę Kraków, dnia £ czerwca 1906. Taa ONA in A. Ró: Rn 
Celem strz w kurandó iba zam Baran pozew 0 zniesienie współ- poiu Jąć na wnios aleś 
RA RE s * Jw. Jagielnicy postępowanie celem amortyza- 
nawia się pana dr. Kozo ności obi, whl. 157 gm. Pożdzimierz zpu. s ali : a: ŻW 
Ge zh, Pa eiei pozwu tune (4735 1—38) Gar a 20) siorpala la | 
Tenże ku yJwać będzie fonn nej rozprawy na dzień 13 lipca Obwieszczenie. 3 j SE R AE 
h w rze rie na ich ko. M U poda. 0 kiło "Sala Nr. LL P. dr. Izydor Hołubowiez wpisany zo- |28 260 e aa A Baa. 
„ezpiecze' oni sami w są-| Ce' m strzeżenia praw ustanawia się | stał z dniem 26 maja 1906 na listę adwo- A o akeentowka sp hoaa wystawcy 
A dnomoenika nie | pana adw. dr. Filipowskiego w Sokalu kura- | katów z siedzibą w Tarnopolu. nie zaopatrzonego, z notatką na odwrotnej 


Z Wydziału Izby adwokatów. 


Lwów, dnia 26 maja 1906 stronie ołówkiem przekresloną, że przekaza- 


ratorem. 
nej oprócz kwoty wekslem objętej otrzymał 


zamianują. 
©. k. 4 Tenże kurator zastępywać będzie Partena 


)ddział II. 


Qzor'' a 1906. WE me na jego koszt a ; : 
a 1906 i ra Popii o nadto kwotę 60 koron, wzywa się posiada 
„ Mebezpieczen i - : > cza rzeczonego weksla, aby zgłosił się ze 
i się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia- (4734 1—3) oE EE iso AS dni od ii. 
L. e i 187/6 (1) | nuje 5 Obwieszezenie. EE koszenie AE w buzie. 
(4777) l O. k. Sad obwodowy, Oddział V. P. dr. Adolf Kohane adwokat krajowy REN i PN s RE w 
: spadkowej, Sokal, dnia 31 maja 1906 we Lwowie ustanowiony został generalnym 5 dowy x a bo Sai 
wniesione Í 3 substytutem zmarłego dnia 14 maja 1906 DA 0 o X a a 
a i dr. ata Mileńskiego, adwokata krajo- a W N owo CR 
Iwika Mössa | L. ez, Cw. 363/6 (1) (4749) | wego we Lwowie. Be A g T 3 ae 
a8ność p. gr. Przeciw Maciejowi Malacinie,, którego Z Wydziału Izby Adwokatów. 0. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 
15 w Rachini.| miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym Lwów, dnia 22 maja 1906. Tarnopol, dnia 30 maja 1906. 


został do c. k. sądu obwodowego w Nowym 
Sączu przez Franciszka Ustupskiego Fabiana 
pozew o wydanie nakazu zapłaty dla sumy 
609 koron. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty z dnia Jl czerwca 1906 I. cz. Ów. 
363 6 (1). 

Celem strzeżenia praw Macieja Mala- 

ciny ustanawia Się pana dra Juliusza Cho- 
dackiego adwokata w Nowym Sączu kura 
torem. 
_. Tenże kurator zastępować będzie Ma- 
cieja Malacinę w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są- 
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za- 
mianuje. 


*yzmaczolo au- 
y na dzień 21 


aw pozwanej masy 
pana adwokata dr. 
» w Dolinie kura- 


A TZ YN 


Pozostałe nuty 


do spiewu i na fortepian 
z wydawnictwa „MELOMAN* 


pować będzie tę 
aa jej koszt i nie- 
a objętą nie zosta- 
dce w sądzie się 
„nika nie zamianują. 
„uwy, Oddział II 
czerwca 1906. 


L. ez 0. L i) (4759) O. k. Sad i j 
j me J . k. Sąd obwodowy, Oddział Il. 
dzi peer e: Sartori jako dzie- Nowy Sacz, dnia 11 czerwca 1906. wysprzedaje 
ziczes Jako. :coni, której miejsce po- A 
bytu jest niew. - wniesiony został do c. k. po po niskich cenach 


sądu powiatowes w Brodach przez Jakóba 
Józefa Wiśniowskiego i tow. pozew o uzna- 
nie prawa własności do realności lwh. 1405 
gm. kat. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dzień 25 czerwca 1906 przed po- 
łudniem o godz. 9 w Oddz. III. 

Celem strzeżenia praw pozwanej usta. 
nawia się pana dr. Byka adw. w Brodach 

uratorem. ; A 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwaną w rzeczonej sprawie na jej Koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

U. k. Sąd powiatowy: Oddział III. 
Brody, dnia 6 czerwca 1906. 


pm 
—— 


L. ez. ©. I 209/6 (3) ., GLI) 

Przeciw Iwanowi Myśko, „którego miej- 
sce pobytu jest nieznane, W™esiony Został 
do c. k, sądu powiatowego W Samborze przez 
Katarzynę z Wychowanków Andry jeczko po- 
zew o uznanie praw spadkowych po s. p. 
Maryi Myśko i złożenie rachunków. 

Na podstawie pozwu teg0 Wyznaczono 
audyencyę na dzień 11 lipca 1900 godzinę 


3 po południu. 
i Śslerd strzeżenia praw Iwana Myśko u-|ea o zapłatę kwoty 800 koron. 
slanawia się pana Antoniego Myška w Hu- Rozprawę ustną wyznaczono na 22 
mieńcu kuratorem. : i czerwca 1906 godzina 11 przed południem 
Tenże kurator zastępować będzie ku- | biuro Nr. 4. ! 
randa w rzeczonej sprawie na Jego koszt i Dla strzeżenia praw pozwanego usta- 
n w Sądzie się | nowiono kuratorem dr. Roberta Pawłow- 


niebezpieczeństwo, dopóki 0n, dzie | i i 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. skiego, adwokata w Krośnie na czas jego 
C. k. Sąd powiatowy» oddział I, nieobecaoścl. 


Sambor, dnia 2 czerwca 1906. O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
, js Krosno, dnia 6 czerwca 1906. 


L. cz. ©. VI. 394/6 (2) AEC Z A 
Przeciw e Solawie w Półwsiu | L. cz. ©. 166/6 (1) (4731) 


Zwierzynieckiem, którego miejsce pobytu Przeciw niewiadomemu z miejsca po- 
Jest nieznane, wniesione zostały pozwy do | bytu Piotrowi Kaczmarczykowi i tow, przed - 
c. k. Sądu powiatowego w Krakowie, a mia- | tem w Desznicy zamieszkalemu, wnieśli Mi- 
nowicie przez Szymona Frankla o 512 kor. |kołaj i Nasta Iżykiewiczę z Desznicy pozew 


L. eż. O. 1V. 401/6 (4185) 
, Przeciw Izydorowi Solawie w Półwsiu 
Zwierzynieckiem, którego miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesiony został do c.k. sądu po- 
wiatowego w Krakowie przez Ohiela Klap- 
holza ©. VI 402/6 o 442 K. 76 h. i Chaima 
Hollindra C. VI. 401/6 o 560 K. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dzień 12 czerwca 1906, a mia- 
nowicie C. VI 401,6 o godzinie pół do 11 i 
O. VI. 402/6 o godz. trzy kwadranse na LI 
ai ponien. 

elem strzeżenia praw pozwanego u- 
stanawia się pana adwokata dr. Niehthausera 
w Krakowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie po“ 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia- 
nuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
kraków, dnia 11 czerwca 1906. 


Lkspedycya Melomana Biuro dzienników 


Pasaż Hausmana 9. 
Mowy Ścienny 


ROZKŁAD JAZDY 
ważny od 1 maja 1906 
w biurze dziemmików Pasaż Hausmana |. 3 
po 70 hal., 
na kartonie po 1 kor. 


L. cz. ©. TI. 152/6 (1) (4719) 

Przeciw niewiadomemu z miejsca po- 
bytu Jędrzejowi Kłosowiczowi wniósł pozew 
do tutejszego sądu Cypryan Stefan z Czud- 


| Na wszystkie 3 
Aku PISMA CODZIENNE miejscowe, zamiejscowe A 
wiedeńskie, zagraniczne, TYGO NIKI, PISMA HUMORY- 4 
p ko ILLUSTRACYE ARTYSTYCZNE, MODY, ZURNALE, i 
A p zyjmuje prenumeratę z dostawą w miejscu lub wysyłką na 3 
g pProwmcyę po cenach redakcyjnych - - S E S 
Ę 


fijencya dzienników i ogłoszeń St. Sokołowskiego 


Lwów, Pasaż Hausamana $. 
=== Ogłoszenia do wszystkich pism najtaniej == 


SSyż2y 


p 
| 


| 3 NAJIGUSTOWNIEJSZE YA 
3 n UBRANIA ję 
NA ZAMÓWIENIA d 

- WYRABIA. -H 


F 


Brobne ogłoszenia 
od wyrazu petitem 3 halerzy, tłustym 
petitem 4 halerzy. 


| oz biegły korepetytor poszukuje na czas 
wakacyi lekeyi, Zawadzki, Lwów, Grodecka 23. 


2 3 
T # 

= 

GA 

p % y 


Najlepsze i najtrwalsze 
ROWERY 


WV marki światowej „Helieal-Pre- 
dn mier“ poleca najtaniej 


z Fóbus Rosenmann, Lwów, 
ul. Karola Ludwika 27. 


Za © zir. 


przerabia stare materace (3 poduszki) zupełnie jak 
nowe, Drelichy na pokrycia od 50 et. za metr. — 
Nowe materace włosięnne obłożone watą dra Bi- 
schofa przediw molom d 15 zł., materace z trawy 
morskiej od 6:50, obłożone watą dra Bisehofa od 
10 zł. Kołdry od 350 zł., w każdej cenie — poleca 
najtaniej speoyalna pracownia kołder i materaców 


Józeta Schustera, Lwów, Kopernika). 
(głoszenie. 


Niniejszem podaje się do wiadomości 
publicznej, a to po myśli $ 26 ust. z dnia 
15 listopada 1867 Dz. ust. państ. Nr. 184, 
że na podziawie uchwały Walnego groma- 
dzenia Towarzystwo , Czycelnia* w R 
zostało z dniem 11 czerwca b. r. rozwiązane, 


Józef Magiera. 


meem an men A." 


Spłata ratami. 


Poszukuję większej dostawy 
masia deserowego 
Kontrakt roczny. Stała względnie limitowana 
ilość przez cały rok. Reflektuję tylko na 
odbiór wprost z mleczarni a nie od handla- 
rzy. Zgłoszenia pod adresem „Nr. 835“ 
Biuro dzienników 5. Sokołowskiego, 
Lwów, Pasaż Hausmana. 


MAŚĆ nastóma MOULI 


w PARYŻU. 


Maść ta leczy wrzodzianki, pry- 
" azeze, czerwoności, krosty, wągry, 
„ wysypkę, liszaje, hemorołdy, Swę* 
dzenie ohroniczne, łupież i wyrzuty 
na częściach ciała porosłych wła- 
„iA sami i wszelkie słabości naskórne; 
24 wstrzymuje natychmiast wypadanie 


włosów na brwiach I głowie i skutecznie działa na 
porost włosów. 


Słoik 2'/, frank. we Franeyi, w Paryżu, w apte- 
ce p. MOULIN, 30 ulica Louis de Grand. 


„We Lwowie w aptekach pp.: Mikolascha, We- 
wióskiego, Beisora, Sklepińskiego, Ehrbara i Ru- 
ckera. W Krakowie w aptekach pp.: Trauczyńskie- 
go, Redyka i Wiszniewskiago. 


RZE Z nici „LB 
MEOT a O PO OESE E E SERCA WA RJ LOBOS TITO NM 
Z-MRALEKSYTA JRG ERO TEE R POSAY GRECJI 
Nakładem księgarni Gubrynowicza i Schmidta 
we Lwowie 
wyszedł z druku 
najnowszy bardzo dziś pożądany 


Podręcznik dla podróżujących po Włoszech 


pod tytuterm 


Cztery tygolnie wa Włoszech 


opracowany przez Dyrektora ll, Szkoły realnej 


MICHAŁA LITYŃSKIEGO. 


Książka obejmuje wszelkie wskazówki i rady, 
jakie dla zwiedzających pamiątki, kościoły, 
muzea i galerye są pożądane. 
Format i druk zastosowany do pod- 
ręczników w innych językach. 
Cena egzemplarza 5 K., Z prze- 
syłką 5 K. 50 h. 


Z drukarni Wł Łozińskiego (pod zarządem J. Niedopada), ul. Czarnieckiego 1. 12. -~ Telefon Nr. 527. 


s P 
Dla Przewielebn 


obon $ . 


| lózef Szuster 


10 


4 WAZY W 


Niemniej poleca wielki skład ubrań gotowych własnego wyrobu 
jak również mundurki i płaszcze studenckie 


o bardzo umiarkowanych cenach. 


ego Duchowieństwa sutanny wykonywują specyaliści krawcy. 


Wy illm na Kastelówee, dobrze rentująca się 

. składająca się z trzsch pomieszkań 5, 6 i 2 
pokoje z przynależnościami do sprzedania, zgło- 
szenia pod K. Z w biurze dzienników Sokołow- 
skiego, Pasaż Hausmana. 


600 kor. taniej. 


Jeszcze tylko krótki czas kilka garniturów 
salonowych, składających się z 1 ka- 


napki, 2 foteli i 4 krzeseł, cena zwy- 
kła 350 kor. 
Kompletne jadalnie od 400 , 
Kilka wspaniałych sypialń w stylu 
angielskim od 650 , 
2 materace druciane najlepsze 50 , 
2 materace włosienne najlepsze 1:0 ,„ 
2 kołdry najlepsze wełniane 658 , 
4 poduszki najlepsze z puchem 
mieszanym 56 
£ jaśki najlepsze z puchem mie- 
szanym 14 , 
6 prześcieradeł z najlepszego 
szifonu po 7 kor. 42» 
12 poszewek z najlep. szifonu 36 


6 poszewek na jaśki z najlepsze- 
go szifonu SR 


6 prześcieradeł na pościel 30 , 
1 para kap na łóżka 50 = 
2 pary portier 50 , 
1 dywan duży na *, mtr. l0 
2 dywaniki nad łóżka Ta 
2 dywaniki przed łóżka i JR 
4 karnisze mosiężne Za m 

AE E 


Wszystko razeni 
tylko 1.591 koron. 
W tym samym stosunku opust. przy nabyciu 
materyi meblowych, pluszów, dywanów, dy- 
waników, chodników, portier, firanek, kap 
na łóżka i stoły, koców, kołder, materaców, 
tapet i t. d. 
Wszystkie towary najświeższe 
z pierwszorzędinych 
£abwy lx. 


Dajemy zupełną swarancyę osobista, 


j Kazimierz Toczyski 
likwidatorz 


Spółki Tapicerów lwowskich, nl. Jasiellońska 3. 


N Na rastęniące pisma trenerski 


przyjmuje prenumeratę: 


Le Printemps, 

L' Amour, A 

Revue de la Jeune Fille et de la 
Femme, 

Revue de la Mode, 

La Toilette des Enfants, 

La Vie au grand Air, 

La Vie Heureuse, 

Le Coquet, 

Le Costumo d' Enfant, 

Les Dessous Elógants, 

Femina, 

France Mode, 

Le Frou-Frou, 

Le Globe Trotter, 

La haute Mode de Paris, 

L’ Illustration, 

Journal Universel, 

Le Journal de la Jeunesse, 

Le Journal Armusant, 

Le Journal des Modistes Special, 

Journal des Voyages, 

La Mode Illustrée, 

La Mode Pratigue, 

La Modiste Française, 

La Modiste Parisienne, 

La Modiste Universelle, 

Le Moniteur de la Mode, 

Musica, 

La Nouvelle Mode, 


Biuro dzienników i ogłoszeń 


SOKOŁOWSKIEGO 


we Lwowie, Pasaż Hausmana |. 9. 
Kosztorysy gratia. 


M A G ZA 4 %* N 


krajowe i angielskie 
Fabryczny skład materyałów Rakszawskich. 


a Zamówienia wykonywa się starannie w najkrótszym czasie. 
Dla dogodności zamiejscowych JP. Z. zamawiających wyjeżdża na prowincyę sam kierownik z próbkami 


POLECA SZAN. P. T. PUBLICZNOŚCI 


estauetĄng 


m 
6 


bogato zaopatrzony w świeże najmodniejsze 


materyały 
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letnie zdrojowiska, 

punkt środkowy Saskiej Szwajcaryi. 
Prospekty i bliższ» informacya 

radca miejsk: Richter. 


a a 


Kapiele Schandau 
Pensyonat wychowawczo-naukowy 


przeznaczony dla dzieci zamożnych rodziców. 


Przyjmie od 1 września 15 uczniów szkół średnich. 

Urządzenie zakładu zastosowane do najnowszych wymagań bygieny. 8 morgowy park 
„Morskie Oko“ obejmuje własne kąpiele stawowe, boiska teni wowe i do wszelkich gier 
ruchowych, w zimie tor ślizgawkowy. Budynek ogrzewany cen realnie. Oświetlenie elek- 
tryczne. Zdrowy i doborowy wikt. Stała opieka lekarska. 

Opłata miesięczna wynosi 100 koron. Wpisowe i za opiekę lekarską 
50 koron. Ogólna pomoc w naukach bezpłatnie. 

Zgłoszenia przyjmuje się najpóźniej do 5 lipca. 

Bliższych informacyi udziela z grzeczności Zarząd Internatu przy ul. Sapiehy 
l 33 codziennie od 3—4 po południu lub firma Iwanicki, Hotel George'a. 
o A A O B 


L. 4117/06. 
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Ogłoszenie. 
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Dyrekcya gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego wypowiada niniej- 
szem na podstawie § 63 stalutów pp. właścicielom realności z roznurcelowa- 
nia dóbr Wojaszówka powstałych kapitały w resztujących sumach 122 kor. 
64 hal, 15.216 kor. 48 hal, 12.81! kor. 24 hal. i 19.353 kor. 50 hal. hstarat 
zastawnymi, pochodzące z większych sum 1100 złr, SWO złr, S000 złe. 
i 10.506 złr. a w. nv» nipoitece ciał hipotecznych pow” h z rozparcelo- 
wania dóbr Wojaszówka w powiecie Strzyżowskim polożony.., tłabulowanych, 
e Towarzystwa wypożyczonych, z dniem 30 czerwca 1906 jeszczę pozo- 
stałe 

Dyrekcya gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego wzyv* więc pp. 
Jana Węgrzyniaka, Jana Cebulę, Jędrzeja Stysia, Zofię z Wajdów Stysiową, 
Marcina Gałuszkę, Franciszka Nawrockiego, Tomasza Węgrzyniaka, Józefa 
Serka, Jana Biernata i Jana Szafrana jako właścicieli tych realności, ażeby 
wypowiedziane kapitały w przeciągu Sześciu miesięcy do kasy 'galic Towa- 


|rzystwa kredytowego ziemskiego złożyli pod rygorem egzekucy, a mianowicie 


| przymusowej sprzedaży rzeczonych dóbr. 


Z Dyrekcyi gal. Towarzystwa kred. ziemskiego. 


We Lwowie, dnia 1! czerwca 1906. 
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Po cenach redakcyjnych 


przyjmaje prenumeratę na 


Tygodnik Ilustrowany 


Kwartalnie 6 kor. $O hal, z przesyłką W kor 20 hal, 
wraz z oprawą tomów kwartalnie 7 kor. 40 hal., z przesyłką 7 kor. 8O hal. 


menami > 


[| y C] C] r Ld 
Tygodnik Mod i Powieści - - - 
KWartalnie 8 kor., z przesyłką % kor. €© hal. 

C] m a L] 

Przyjaciel dzieci -------- 
Kwartalnie 4: kor. $0 hal. wraz z przesyłką pecztową. 
SWIAT Gpe mo o o ca m6. alu — — 
Kwartalnie 6 kor, z przesyłką 6 kor. 60 hal. 

[a] E a "s 
Biesiadę Literacką - - - - - -- 
Kwartalnie % kor. bez dodatku, © kor. z dodatkiem. 
| | 


(KRAJ - - - - - - - - - - - - 


i wszystkie hez wyjątku inne pisma krajowe i zagraniczne, 


Biuro dzienników Sokołowskiego Lwów, 


Pasaż Hausmana: 9. 


Papier z fabryki Braci Fiałkowskich. 


